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Przegląd polityczny. 
. Lwów 28 stycznia. 
Sejm górno-austryacki zabrał przedwczo- 
raj głos w kwestyi rozporządzeń językowych. 
Wniosek o cofnięcie tych rozporządzeń posta- 
wil zaraz na początku sesyi narodowiec nie- 
miecki p. Beurle. Wczeraj zaś zażądał przy- 
wódca katolików dr. Ebenhoch, aby tę sprawę 
uznano za nagłą i wzięte bezzwłocznie pod o- 
brady, co też izba uchwaliła. P. Ebenhoch po- 
dniósł przedewszystkiem w swym referacie, że 
nie tylko ustawa zasadnicza, ale cała historya 
narodu niemieckiego, jego cywilizacyjne i eko- 
nomiczne znaczenie wyznaczają mu naczelne 
miejsce w państwie. Następnie dowodził, że 
uregulowania kwestyi językowej w drodze u- 
stawodawozej zawsze lepszem jest od uregulo- 
wania jej w drodze rozporządzenia ministery- 
alnego. Godnym pożałowania jest ten fakt, że 
hr. Badeni wydał swe rozporządzenia językowe 
bez poprzedniego porozumienia się z mężami 
zaufania Niemców w Czechach i na Morawie. 
Z radością natomiast należy powitać to, iż dzi- 
siejszy rząd stara się te naprawić i usiłuje do-; 
prowadzić de tego porozumienia. Sprawozdanie 
komisyi wypowiada życzenie, aby niemieccy 
posłowie z Czech i Moraw nie usuwali się od 
tego porozumienia, gdyż tylko przez wzajemne 
porozumienie się możliwem jest zaprowadzić 
spokój w państwie. Podział Czech na trzy o- 
kręgi językowe może przyczynić się tylko de 
utrwalenia spokoju. Tylko wówczas poslowie 
niemieccy z Czech i Moraw mogą liczyć na 
poparcie wszystkich posłów niemieckich, jeśli 
nie będą zasadniczo usuwali się od wszelkiej 
zgody. W dalszym ciągu wyraża sprawozdanie 
awe ubolewanie i oburzenie z powodu gwałtów, 
dokonywanych przez Czechów. Dziś ułożyły się 
stosunki w ten sposób, iż z powodu niepokojów 
w Czechach i Morawaeh wchodzi wgrę nietyl- 
ko dobro poszczególnych ludów, ale nawet pizy- 
Szłość monarchii. Niemcy, którzy stali już uj 
kolebki państwa babsburskiego, muszą wszelkich 
sil dołożyć, aby to państwo pomyślnie się roz- 
wijało i rosło w potęgę. Jeżeli zadaniem Niem- 
ców w Austryi jest czuwać nad prawami i wol- 
nością innych ludów, te z drugiej strony rząd 
ma obowiązek bronić usprawiedliwionych ży- 
czeń Niemców, a jeżeli dotychczasowe prawa 
posiadania Niemców zostały pogwałcone, obo- 
wiązkiem rządu jest napowrót je przywrócić. 
To jest jednak możliwem tylko przez wzajemne 
pe” zumienie się między zastępcami narodowo- 
ści wchodzących w grę, a rządem. Zgoda wszyst- 
kich ludów i przywrócenie spokoju narodowo- 
ściowego byłyby najcenniejszym podarkiem, Ja- 
kiby ludy Austryi mogły złożyć swemu Monar- 
sze w roku złotego jubileuszu jego rządów. 
Sprawozdanie kończy się następującymi wnio- 
skami: 1) Sejm arcyksięstwa Austryl powyżej 
Anizy wyraża nadzieję, iż rząd zmieni rozpo- 


PO ZWYCIĘSTWIE 
POWIEŚĆ 


IRENĘ MROZOWICKĄ. 


(Ciąg dalszy). 

O tej samej godzinie, Kornel zupełnie tak 
jak Wanda odpoczywał na szezlongu w swoim 
gabinecie. Obok niego stała filiżanka bardzo 
raoonej herbaty i pudełko z papierosami, która 
widocznie źle ciągnęły, bo już dwudziesty z ko- 
lei zapalał i rzucał na wyfroterowaną posadzkę, 
Brwi miał ściągnięte, w oczach przelatywały 
mu i gasły błyski gniewu. 

Gdy godzina pierwsza wybiła, w sąsie- 
dnim pokoju dał się słyszeć dźwięczny głos 
kobiecy, rzucający służącemu pytanie: Czy pan 
spi jeszcze i i : 

"— Dla czego miałbym jeszcze spać? — ode- 
zwał się Kornel tonem podrażnionym — trudno 
jest spać całe życie — choć 009 prawda, mnie 
nie lepszego do zrobienia nie pozostaje, 

— Myślałam, że jestes zmęczony po wczoraj. 
szym balu — ale jeżeli nie spisz, to tem lepiej 
— siądziemy zaraz do obiadu. 

— Dziękuję — nie będę jadł. 

— Jesteś cierpiący ? 

— Bynajmniej — jestem znudzony. Ty m 
wne myślisz, że powinienem się czuć bardzo 
szczęśliwy, mając raz na zawszę zapewniony 
obiad i kawałek sufitu nad głową. Ale Ja nie 
jestem filistrem, żeby mi taka egzystencya wy- 
starczyć mogła — mam jej już póty! Zazdroszczę 
każdemu zamiataczowi ulie, który czegoś pra- 
gnie, do czegoś dąży w życiu! 

— Wszak 1ty mógłbyś sobie stworzyć pracę 
jakąś i cel — zaczęła nieśmiało Olga — gdy- 
byś ukończył swoją rozprawę... 

— Oh rozprawa! w istocie wybrałaś się w 
porę z przypominaniem rozprawy! mnie umysł 
zardzewiał, myśli zdrewniały, język nawet skot- 

owaciał w tej dziurze, do której nas przykuła 
twoja egzaltacya i barbarzyństwo twego ojca. 
Katon, który oświeca i cywilizuje chłopów pie- 
międzmi wydartemi rodzonej córce za to, że nie 
wprowadziła do rodziny jednego jeszcze zidyo- 
oiałego hrabiego, albo fabrykowanego księcia! 
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rządzenia językowe z dnia 5i 22 kwietnia 1897 
w tym duchu, aby zmiana ta uwzględniała u- 
sprawiedliwione życzenia Niemców, ureguluje 
kwestyę językową w drodze ustawodawczej i w 
ten sposób utoruje drogę do przywrócenia nor- 
malnych stosunków w parlamencie. 2) Sejm wy- 
powiada przekonanie, że przy zachowaniu do- 
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Naczelny Redaktor i Wydaóć:: LUDWIK MASŁO WS KI. 


Mowa p. Adama Jędrzejowicza, 


wypowiedziana w Sejmie podczas debaty adresowej. 


, Po świetnem przemówieniu JE. doktora 
Juliana Dunajewskiego, który zaznaczył potrze- 


| bę wniesienia w tym roku adresu do Tronu, by- 


łoby już niepotrzebnem i zarozumiałością z mo- 


tychozasowego prawnopaństwowego ukształto- | jej strony, gdybym cheiał pourosie ten mo- 


wania monarchii celowi temu najlepiej odpo- 
wiadałoby podzielenie Czech na trzy językowe 
okręgi. 3) Sejm poleca wydziałowi krajowemu 
na najbliższej sesyi przedłożyć projekt ustawy 
o zaprowadzenie języka niemieckiegc jako je- 
dynego języka wykładowego w publicznych 
szkołach w Austryi górnej. 

Wniosek ten wszystkie trzy stronnictwa 
sejmowe bez dyskusyi wśród oklasków jedne- 
głosnie przyjęły. 


Ze btanów Zjednoczonych nadeszły wia- 
domości o ważaym zwrocie w sprawie Kuby. 
Tamtejszy wielkorządzca jen. Blanc wyjechał 
ze stolicy Hawanny w głąb kraju dia kiero- 
wania operacyami wojennemi przeciw powstań- 
com, którzy się jeszcze gdzie niegdzie trzy- 
mają, a tymczasem w stolicy oficerowie i Żoł- 
nierze, nieprzychylni autonomii, zwolennicy 
odwołanego jen. Weylera, -podnieśli rokosz, 
wywołali rozrachy, zaczęli bić zwolenników no- 
wego porządku rzeczy, a ponieważ, wedle ich 
przekonania, rząd madrycki nadał wyspie sa- 
merząd tylko w skutek nacisku Stanów Zje- 
dnoczonych, przeto gniew swój okazali także 
obywatelom Sianów i ich konsulowi. Natyeh- 
miast dowiedziano się o tea w Waszyngtonie, 
skąd do floty wojennej wyszły stosowne rezka- 
zy i oto z wojennego portu Jaeksonville we 
Florydzie odpłynęła w nocy z niedzieli na po- 
niedziałek silna eskadra Stanów Zjednoczonych 
ku brzegom Kuby. Podobno rezruchy w Ha- 
wanie mają posłużyć republice półnoeno-ame- 
rykańskiej do okupacyi wyspy; ezego nieda- 
wno bardzo natarczywie domagano się od Mac- 
Kinleya w senacie waszyngteńskim z tego po- 
wodu, że Kuba, otrzymawszy samorząd, n8- 
tyckmiast oświadczyła Stanom, 
nimi traktat handlowy na tych samych pod- 
stawasb, jakie przyjmie dla wszystkieh innych 
państw obcych, a Ntany spodziewały się wy- 
jątkowyeh przywilejów. Senator King, któcy 
z polecenia rządu jeździł na Kubę i studyował 
tamtejsze stosanki, doniósł w swym raporeie, 
że wyspiarze asi myśleć nie choą o jakiem- 
kolwiek zbliżeniu się do Stanów, dia nich zaś 
Jess to sprawa ogromnie wazna ze względu 
na wielką konkureacyę, jaką sprawia Kuba 
Florydzie swą produkeyą trzeiny cukrowej i 
tytoniu. — Jest tedy prawdopodobieństwo, że 
Stany, korzystając z niemaosy Hiszpanii, roz- 
dartej na powaśnione i wrzące rewolusyą stron- 
nictwa, zamyśliiy wykonać plan dawny i za- 
okupewać Kubę, niby dla obreny swych oby- 
wateli od ataków rozwydrzonego pospólstwa i 
wojska. Dzienniki już obliezają prawdopodobne 
rezultaty wojny btanów z Hiszpanią i przepo- 
wiadają zwycięstwo Jankesów, ktorzy posia- 
dają 82 wojeunych okrętów, ma których znaj- 
duje się 556 potężnych dział i 20.800 mor- 
skiej piechoty. Tymoczasem jednak odpłynęło 
ku Hawanie tylko 14 okrętów z siedmiu tysią- 
cami wojska, 


Na wyszozuplalłą ale zawsze jeszcze pię- 
kną twarz Olgi uderzył płomień. — W naszej 
rodzinie nie było dotąd idyotów — odpowie- 
działa żywo, a ojciec mój nie wydarł mi ża- 
dnych pieniędzy; majątek jest jego i może z nim 
zrobić eo mu sią podoba. 

— Zapewne, tylko że wogóle na świecie bo- 
gatym ojcom podoba się zawsze udzielać coś 
ze swej fortuny córkom jedynaczkom — mia- 
łem prawo liszyć na to, że 1 twemu ojcu taka 
naturalna fantazya przyjdzie do głowy. 


Olga schmurzyła brwi i hardym ruchem 
odrzuciła czarny promień włosów opadający jej 
na czoło. 

— Zdaje mi się, że co do tego nie masz po- 
wodu się uskarżać, dochody z mojej pracy za- 
stępują bardzo dobrze odsetki od posagu. 

— Ach, praca ! ta twoja praca, która mi już 
kością w gardle staje! — syknął Kornel — ozy 
ty nie czujesz, że to jej właśnie zawdzię- 
czam zniweczenie mojej karyery, utratę zdol- 
ności, marnowanie tylu najpiękniejszych lat! 
Tak, to ona stanęła mi na poprzek w osiągnię 
ciu tego wszystkięgo, co powinienem mieć w ży- 
ciu — na szczęście każdej normalnej jednostki 
składają się dwie potęgi: praca i miłość—a ja 
co mam? co mieć mogę?! zbrzydł mi uniwer- 
sytet od czasu, gdy na jego korytarzach za- 
cząłem spotykać własną żonę— a żona zbrzy- 

a, gdy ją ujrzałem wracającą z prosektoryum, 
z rękami pachnącemi karbolem i oczyma, w któ- 
rych zdawało mi się, że wluzę jeszcze odbicie 
tych wstrętnych obrazów, na które te oczy pa- 
trzyły przez tyle godzin! 

, lga wyprostowana, z rękami zaciśnięte- 
mi wokoło poręczy krzesła, słuchała tych wy- 
rzutów, które uderzały w nią jak młoty, ogłu- 
szając Ją, zalewając jej policzki krwawym ru- 
mieńcem, to znowu bladością śniegu. Kornel 
wpatrywał się w nią swemi ziotemi oczyma 
i zdawał się napawać jej osłupieniem. Od wozo- 
raj pasya w nim grała, potrzebował coś zdru- 
zgotać 1 teraz cios zadany mu przez jedną ko- 
bietę, spłacała kobieta druga. W głębi duszy 
sam nie wierzył w prawdę swoich sofizmatów, 
ale czuł, że niemi najboleśniej będzie mógł 
uderzać, więc uderzał. 

— Po oo wy, kobiety emancypowane, co 


że zawrza z| 


ment, który nas skłania do tego, ażepy w tym 
roku uroczystym, w którym wszystkie ludy 
Austry) składać będą u stóp Tronu hołd ho- 
magialuy z powodu 50-letaiej rocznicy panowa- 
nia Najj. Pana, czcić jubilę, sz nietylko długich, 
ale sprawiedliwych rządów, które w  hist.ryi 
tej monarchii swietna znajdą kartę. Dlatego i 
nasz Sejm chce złożyć w adresie hołd wspania- 
łomyślnerau Monarsze, który nam dał możność 
odzywania się do niego w języku ojczystym i 
wypowiadania potrzeb kraju. Jestto wystareza- 
jący powód do nehwalenia adresu, ale jest je- 
szcze inny, 8 tym są stosunki wewnętrzne puń- 
stwa i może dobrze będzie pouownie zaznaczyć 
nasze stanowisko i wyjaśnió niektóre wątpliwo- 
ści lub zarzuty. Od chwili, kiedy padły pamię- 
tne słowa: Przy tobia Najj. Panie stoimy i stać 
ohoemy, wypowiedziane w adresie przed 30 la- 
ty, aź ao dziś, gdy te wyrazy w projekcie a- 
dresu powtarzamy — polityka naszego kraju 
nie uległa żadnej zmianie. To hasło było sterem 
naszej działalności w kraju i w Wiedniu, a w 
następstwie tego nazwano nas stronnictwem 
pańsuwowem, a nawet robiono ztego zarzut. Ale 
przeciw temu bronić się nie potrzebujemy, bo- 
smy tylko spełniali nasze obowiązki wobec Ce-, 
sarza ! państwa, a zdaje mi się, także kraju. 
Walozyliśmy i walozyć będziemy zawsze pod ! 
sztandarem katolickim, narodowym i autono- 
micznym, i to są nasza polityczne dogmata. 
Popieraliśmy ten rząd, kióry powyższe, zasady 
uznawał, a przynajmaniej nie występował prze- 
oiw nim, i zawsze domagalismy się równoupra- 
wnienia narodowości z uwzględnieniem ich prze- 
szłośei historycznej, jakoteź rozszerzenia praw 
i atrybucyj Sejmów. W następstwie tego poli- 
tycznego kierunku wohodziliśmy w związki z 
Czechami, południowy rat Słowianami i z tymi 
Niemcami, którzy zbliżeni do nas zasadami, 
mają odwagę wypowiedziać, ża równouprawnie- 
mie i autonomia nie jest zamachem na narodo- 
wość nismiecką. Mylne zaś byłoby zapatrywa- | 
nie, że tylko liberalni, postępowi lub narodow- | 
cy reprezentują Niermeów w Austryi, bo prze- 
cież posłom z krajów alpejskich memieckości i 
przywiązania do całość: państwa odmówia nie 
JN0Zua. — Nie jost WIĘG GZBLAS NOWALL LABZ FO- 
jusz dzisiejszy z Czechami, Słowianami i stron- 
nietwem katolickiem ; z nimi szhśmy razem w 
większości i w mniejszości. 

Idea austryacza była nieraz definiowana 
i dyskutowana; opiera się ona na sprawiedli- 
wosel 1 uznaniu praw krajów 1 narodów, two- 
rzących państwo, których zadaniem jest: obok 
siebie żya 1 rozwijać bię, we wspólnym intere- 
sie dbać o potęgę 1 całość państwa, sachowując 
swoją narodową i historyczną indywidualność. 
Ausirpa — jak to słusznie jeden z wybitnych 
reprezentantow nuredowości czeskiej niedawno 
w uelegacyach powiedział — nie powinna być 
ani słowiańską, ani niemiecką. Nie ma tu miej- 
soa dla hegemonii jednych nad drugimi, ani 
dla dążnośei centralistycznych. Mylne jest 
twierdzenie, że te zasady 1 dążnoś.i osłabiają 
jednolitość i potęgę Pelistwa — przeciwnie, 


w życiu, wiążecie swoją dolę z naszą, po co 


zakladacie ogniska rodzinne, do których pod-! oyi, 


trzymania brakuje wam najksrdynalniejszych 
warunków: kobiecej słabości i wdzięku. My, 
mężczyźni, umiemy walczyć, gdy mamy kogo 
bronió, umiemy pohaó się naprzód, gdy tem 
samem torujemy miejsce Istotom drogim a sła- 
bym. Rozsypywać kwiaty, tęcze, promienie na 
drogę życia, to wasze zadanie, a nie wnosić 
w dom kawałek chleba, zarobiony w szpitalu 
i rzucać tym chlebem w twarz mężowi wtedy, 
gdy on łaknie jak zbawienia trochy piękności 
i poezyi! b. F 

Kornel zapalał się i łagodniał zarazem — 
w tej chwili nie był już wściekły, tylko unie- 
siony melodyą własnych słów, odurzony tą 
stworzoną na poczekaniu społeczno-moralną 
tezą, która mu się sama składała w tak pię- 
knie brzmiące zdania i w dodatku rzucała rau 
na głowę cierniową koronę męczennika. Gd 
wspomniał o kobiecej piękności i wdzięku, oczy 
mu błysnęły i nozdrza zadrgały — w istocie 
pragnął on tej piękności, ale uosobionej przez 
złotowłosą Wandę — Oldze wyrzucał, że sama 
swoją pracą i doktoratem zabiła w nim miłość, 
ohoo czuł doskonale, że przy żadnej kobiecie 
nie wytrwałby długo, zwłaszcza gdyby do niej 
był przykuty łańcuchem obowiązku. Cóż mu 
jednak szkodziło mówić ? 


Ale Olga przeżywszy z nim całe lata, je- 
szcze nie znała go; jeszcze zaślepiała ją mi- 
łość, i teraz ten cień cienia prawdy i słuszno- 
ści, przejawiający się w Je80 słowach, przesło- 
nil przed jej oczyma wszystkie jaskrawe fal- 
sze 1 puste race słów. Zbladła jak ściana i parę 
razy otworzyła usta, jakby mie mogąc się od- 
ważyć na wypowiedzenie tego, co enciała ezy 
musiała powiedzieć. Wreszcie patrząc mu pro- 
sto w oczy rzekła głosem Urywanym, ale wy- 
rażnym. = 

— Jeżeli dźwiganie wspólnej doli tak bar- 
dzo ci cięży, otrząśnij się z niej; nie jesteś tu 
przykuty żadnym łańcuenem, rozporządź Ży- 
ciem swojem tak, jakbyś był wolny. 

Kornal drgnął i rzucił na żonę krótkie 
ale przeszywające a. ad" czy to były 
drwiny, czy próba? Nie — twarz jej blada i 
źrenice iskrzące łzami świadczyły, że z jej 


umiecie sobie tak doskonale same wystarczyć j strony była to krwawa, serdeczna ofiara, składana 


— 


| 
tylko na podstawie zdrowego i naturalnego 
rozwoju części składowych może całość być 
silną. Te zasady były wypowiedziane w pro- 
jekcie adresu większości w zeszłym roku, a że 
odpowiadają naszym przekonaniom, muszą też 
znaleźć wyraz w projekcie adresu Sejmu. 

.Prowadziliśmy zawsze politykę umiarko- 
wania, nawet będąc w opozycyi — staraliśmy 
się łagodzić sprzeczności i pragniemy, aby spo- 
kój i harmonia zastąpiły waśnie i rozterki we- 
wnętrzna. Chego usunąć źródło sporów, jest, 
wskazanem, aby sprawy językowe, wogóle ną- 
rodowościowe, były załatwiane w ejmach. 
gdzie do tego jest właściwe miejsce. Nie Jest 
to z naszej strony tylko rada dla inuych, ale 
dajemy przykład, że o ile są nieporozumienia, 
staramy się zawsze załatwiać je w kreju, dą- 
żymy do tego, aby obydwa narody, kraj ten 
zamieszkujące, żyły zgodnie i rozwijać się 
mogły. 

Mamy nadzieję, że to się stanie, pomimo 
takich głosów jak posła Okuniewskiego, gdyż 
przypuszczamy, że większość narodu ruskiego 
za tym głosem nie pójdzie. — P. Okuniewski 
powiedział, że naród ruski jest przeciwny roz- 
szerzeniu autonomii, jednak iani reprezentanci 
iego narodu zadali termu klam, bo należą do 
tej większości w parlamencie, która za hasło 
postawiła sobie rozszerzenie autonomii, a p. 
Okuniewski należy do wyjątków ze wszystkich 
reprezentantów szczepów słowiańskich, który ra- 
zem z reprezentantami narodowości niemieckiej, 
walczy przeciw rozszerzeniu praw kraju. (Gło- 
sy: Bardzo dobrze i brawa). 

Ze smutkiem patrzyliśmy na zajścia w 
parlamencie wiedeńskim ; walka, pod hasłem 
ebrażosysh uczuć narodowych, nie byłąby z 
ęewnością przybrała tyeh rozmiarów bez po- 


Zachód 


n n 


mogy skrajnych elementów, które skwapliwie į 


z tych stosunków skorzystały i dziwie się; 
tylko trzeba, że reprezentanci umiarkowanych 
stronnictw niemieckich zgodzili się na takich 
sojuszników. Wszystkie objawy ostatnieh oza- 


sów stwierdzają, źe poziem parlamentaryzmu 
sią obniżył, śmiem twierdzić, wszędzie a może 
najwięcej w Austryi. 
ciała parlamentarnego powinna odpowiadać na- 
turalnemu i historysznemu rozwojowi jego czę- 
ści składowysh i kto wie, ezy przyczyna tego 


Reprezentacya każdego 


upadku u nas nie sięga do ustawy z roku 1873, 
która wbrew statutom Sejmów krajowych, za- 
prowadziła wybory bezpośrednio. Pewne za- 
strzeżenie praw naszego Najmu, jak to w pro- 
jekoia adresu jest zrobione, uważam Za wska- 
zane. Pomimo tego, że TO nasze sLaLuLiem ZĄ- 
gwarantowane prawo zostało naruszone, nigdy 
nie dążyliśmy do zatamowania życie konsty- 
tucyjaego w Austryi — przeciwnie dawaliśmy 
dowody, że cheemy zawsze zgodnie z repre- 
zentantami innyeh ludów tege państwa zała- 
twiać na drodze konstytucyjnej najważniejsze 
postulata państwowe. Wtym celu złączyliśmy 
się z mnemi grupami parlamentu — potrzeba 
ta okazała się w ubiegłej sesyi roku przeszłego 
tem większą, że wskutek wyborów z piątej ku: 
ryi obraz parlamentu był inny, stronniotwa 
inaczej się ugrupowały i przeprowadzenie wielu 
ważnych spraw bez zapewnienia większości 
parlamentarnej było wątpliwe. To był jeden 
z powodów, żeśmy weszli do organizącyi z in- 
nemi strenaictwami, które tradycyą i zasadami 
są nam bliskie. — Większość ta nie miała i 
nie ma żadnych celów agresywnych. 
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okup tego śmiertelnego grzechu emancypa- 
z której ona chciała uczynić chlubę swego 
życia, a którą wyrzucano jej jak zbrodnię. 
Kornel w ten moment odzyskał pewność 
siebie i przytomność umysłu: nie myślał by- 
najmniej korzystać z propozycyi Olgi, — od 
czegoż w gimnazyum jeszcze studyował Nie- 
tschego i zaliczał sam siebie do rzędu nad ludzi, 
mających prawo żyć kosztem drugich. 

— Rychło w czas przychodzą ci takie skru- 
puly i pomysły! — roześmiał się z tą brutal- 
nością, która w tym wychowańcu przerafino- 
wanej cywilizacyi, przypominała niekiedy gbu- 
rowatego Wojtka nad miską barszczu — ty 
mnie zwalniasz, ale nie zwolni mię prawo, 
które każdemu nakłada pęta na ręce i nogi, 
nie zwolni opinia publiczna, mięszająca się do 
wszystkich naszych spraw, nie zwolni może.. 
własne sumienie — najśoiślejsza ze wszystkich 


na 


y |i najsurowsza kontrola. 


Ostatnie słowa domówił nieco ciszej — 
zmięszany i omal przestraszony propozycyą 
Olgi pierwszy raz w życiu powołał się na su- 
mienie, którą to potęgę uważał za najodpowie- 
dniejszą do zamydlania kobiecych oczu, — ale 
nie poszło mu to gładko, bo kłamać nie lubił, 
zwykle tak mało ceremonii robił sobie ze 
wszystkimi, że z jaskrawą szczerością wypo- 
wiadał swoje bezczelne nieraz myśli. Tym ra- 
zem jednak szło mu 0 utrzymanie się na sta- 
nowisku wyzyskiwanej ofiary. 

To darmo — dodał niby z rezygnacyą — 
w jaką się kto wprzągł taczkę, taką będzie 
już pohał do końca. 

— Tak, to darmo, nie się już nie zmieni — 
pomyślała Olga z głuchą rozpaczą przestępu- 
jąc próg swego pokoju i patrząc szklannemi 
oczyma na szafy pełne książek, chirurgicznych 
narzędzi, przyborów lecznich i doświadczal- 
nych. Nagle uczula do nich gorzką nienawisó 
— wszak to były wrogi jej życia, to byli zło- 
dzieje, którzy odarli ją z najdroższego skarbu: 
ze SZCZĘŚCIA. x 

Ukryla twarz w dłoniach — miala ocho- 
tę płakać, ale łzy pozostawiła gdzieś już da- 
leko po za sobą na ścieżoe żyela — modlitwy 
tak samo. Jedne i drugie miała może odna- 
leżć jeszcze kiedyś, mle w tej chwili ozuła 
w perou tylko żal, bunt i gorycz. Nauka, 
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Spotykaliśmy się z zarzutem, że się zor- 
ganizowała koalicya słowiańska, wymierzona 
przeciwko Niemcom. Jest to zupełnie błędne, 
bo do tej większości, jak już zaznaczyłem, na- 
leżą Niemcy z krajów alpejskich, zresztą niko- 
go nie odtrącaliśmy i jak wiadomo, także z in- 
ną grupą posłów niemieekieh były rokowania 
prowadzone. My Polacy nigdy nie mieliśmy 
sporów narodowych z Niemcami w Austryi i 
nigdy nie występowaliśmy przeciw narodowo- 
ści niemieckiej, ale przeciwko systemowi, któ- 
ry reprezentowali, 

Jest to procas historyczny, który trwa od 
począ*ku naszej ery konstytucyjnej i stronni- 
ctwa te, czy mają nazwę liberalnych, wierno- 
konstytucyjnych, postępowych lub niemiecko- 
narodowych, mają to wspólne, że hasła: auto- 
nomia , równouprawnienie, rozszerzenie praw 
Sejmu, drażnią ich — uważają je za podkopu- 
jąca ich stąnowisko, narodowość i całość pań- 
stwa. Nie podnoszę tego w celu robienia ja- 
kichkolwiek rekryminacyj, przeciwnie, chcę tyl- 
ko zaznaczyć, że te obawy i niebezpieczeństwa 
nie są rzeczywiste i żadne z nich się nie spraw- 
dziło. Nie jest moim zamiarem roztaczać obra- 
zu walk polityczaych w Austryi, nie czułbym 
się na siłach, ani nie miejsce potemu, ale niech 
mi wolno będzie parę danych sporadycznie 
przypomnieć. Już w roku 1879, podczas dysku- 
syi adresowej w parlamencie wiedeńskim, gdy 
projekt większości z cechą autonomiczaą i za- 
sadą równouprawnienia był wyrazem ówcze- 
snej większeści, jeden z koryfeuszów niemiec- 
kich powiedział: wolność jest zagrożona, nie- 
mieckość jes w niebezpieczeństwie. W r. 1885 
powtórzyło się te samo i mówca z lewicy ża- 
iował dobrych czasów z roku 18/9. W ubie- 
głym roku podczas dyskusyi w komisyi adre- 
sowej także jeden z wybitnych reprezentantów 
niemieckich, krytykując autonomiczny projekt 
adresu, powiedział, Że to jest drega do rozbi- 
cia całości państwa, że to jest „die Liquidi- 
rung der Firma Austria.“ 

Dzięki Bogu, te obawy są i będą bezpod- 
stawne. Czy niemieckość jest zagrożona? Temu 
zaprzecza rzeczywistość i sama siła faktów jest 
tego rodzaju, że język niemiecki nawet przy 
bardzo szerokiem równouprawnieviu będzie miał 
zawsze przywileja pozostania językiem Dworu, 
armii, dyplomaeyi, najwyższych urzędników i 
ostatecznie językiem, w którym się rozmaite 
narodowości między sobą porozumiewać będą. 
Nikt przeciw temu nie myśli występować i 
wszyscy staramy się język ten przyswoić sobie; 
literaturę i kułóurą niemiecką każdy cywilizu: 
wany człowiek wysoko ceni, a Sejm nasz dał 
dowód tego, dbając o skuteszną naukę języka 
niemieckiego w szkołach. W tej całej długo- 
letniej walce jest, zdaje mi się, glównym mo- 
tywem pewien żal, żə hegemonia jednej naro- 
dowości w Austryi, przy naturalnym rozwoju 
tego państwa, jest nie do utrzymania i można- 
by tu zastosować słowa jednego z francuskich 
polityków, który powiedział: „Chceacie być wol- 
nymi, ale nie umiecie być sprawiedliwymi". 
My Polacy dbamy o potęgę państwa i da- 
jemy zawsza tego dowody: Nie dążymy do 
odrębności, tak zwanej: Sonderstellung i nawet 
nie przyjmujemy tego prezentu z rąk tak ła- 
skawych ofiarodawców, właśnie ze względu na 
całość państwa. W interesie monarchii, a nie 
specyaluie naszego kraju, chcemy załatwienia 
ugody z państwem węgierskiem ; to stanowisko 


ta nauka, w której służbę poszła taka ufna 
i wierząca, jakże wyzyskała i oszukała ją 
okropnie ! 

Przycisnęła powieki paleami, żeby stra- 
ciò z oczu obraz Kornela, z twarzą tak pię- 
kną, a tak złowrogą w chwili, gdy jak gradem 
kamieni obrzucał ją słowami: Karbol, szpital, 
chleb powszedni ! 

Szpital — długi szereg, biało zasłanych łó- 
żeczek, na których leżą postaci drobne, rozpalone 
gorączką lub ubezwładnione cierpieniem — od 
jednego do drugiego łóżeczka słychać nieraz 
płacz, jęki, czasem także w chwilach ulgi 
szczebiot lub śmiech dziecięcy, dzwoniący 
o te smutne ściany jak świergot ptaszyny za 
błąkanej przypadkiem w mury więzienia. — 
Wiele razy zatrzymywała się przy tych łó- 
żeczkach i chłodziła rozpalone główki pte- 
szozotliwem dotknięciem dłoni, wiele jęków u- 
ciszyła, wielu drobnym, zamierającym już ser- 
duszkom przywróciła bicie ! - 

W tej chwili z szeregn wspomnień wy- 
chyliła się do niej mała, jasnowłosa główka ; 
spojrzały na nią błękitne oczy, które, gdy się 
raz pierwszy pochyliła nad niemi, powleczone 
już się zdawały mgłą Śmierci. Jakże długo i 
jak zapamiętale walczyła o wzbudzenie w nich 
znowu iskierki życia, ile razy traciła nadzieję 
i odzyskiwała ją znowu, zanim nareszcie W 
migotliwem świetle nocnej lampki nie zoba- 
czyła na bladych usteozkach uśmiechu, który 
wydał się jej jaśniejszym od złotego promienia 
słońca. Chłopczyna był biedny, sierota, nikt 
nie zdawał się dbać o niego, nikt nie po- 
dziękował jej, że go ocaliła — ale on nie czuł 
jeszcze swego sieroctwa i opuszczenia, uśmie- 
chał się do życia i zdrowia tak, jak kwiat ru- 
mieni się w radości, że rozkwita w wiosenny 
poranek. Ten uśmiech przypomniał się jej te- 
raz i wstrząsnął jej sercem jak dotknięcie zło” 
tej strzały. . ) 

Nie, nie potrafi nigdy nienawidzieć te- 
go, co jej daja moc zasiadania przy tych łó” 
żeczkach, płoszenia od nich widm choroby i 
i śmierci, przywracania usmiechu na usteczka 
skrzywione cierpieniem — choćby zapłacić za 
to miała szczęściem własnego życia — żałować 
nie będzie nigdy. 

(Qiąg dalszy nastąpi). 
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nasze jasno i otwarcie zazmaczyliśmy i uważana 
za edpowiednie, że znajduje wyraz w projekcie 
adresu. Także w interesie całości i dobra pań- 


stwa chcemy, aby chwilowo zatamowana dzia- 


łalność parlamentu mogła być wznowiona i nor- 
malua praca rczpoczęta. 
wielkie, a przeprowadzenia ich przechodzi pra- 
wie siły parlamentu, w normalnych warunkach 
obradującega, dlatego też rozszerzenie atrybu- 
cyj i praw Sejmu, a ulżenie centralnemu par- 
lamentowi wydaje mi się potrzebnem — tak 
samo pojmowała tę potrzebą większość parla- 
mentu w projekcie adresu, jak i w mowie bę- 
dący projekt komisyi adresowej Sejmu. Żadnych 
innych ubooznych myśli temu żądaniu podsu- 
waó nie można, jest ono naturalne, odpowia- 
dające wymogom i rozwojowi krajów i królestw 
i charakterowi państwa Doświadczenie okazało, 
Że ustawodawstwo agrarne, które dla kraju na- 
szego jest tak wielkiej doniosłości, napotyka na 
ogromne trudności, a te z powodu różnicy sto- 
sunków i potrzeb. Mieliśmy tego dowód przy 
omawianiu projektu o stowarzyszeniach rolni- 
czych, o ustawie melioracyjnej i innych, bo 
trudno te same przepisy postanawiać dla Ty- 
rolu, Dalmacyi lub Czech i Galicyi, gdzie sto- 
sunki własności, robotnicze, klimatyczne i kul- 
tury są tak różne. Nawet tak zw. teraz ustawy 
ramowe, ltahmengesetze, tych trudności nie usu- 
wają. To samo w sprawaah wychowania publi- 
eznego jednolitość jest niemożliwa i szkodliwa 
i przyznanie większych praw Sejmom w spra- 
wach szkolnictwa jest w dobrze pojętym inte- 
resie kraju, a tem samem i państwa. Nie mam 
zamiaru wdawaó się w szczegóły, podniosłem 
tylko kilka ważniejszych spraw, ale muszą spro- 
stować takie zarzuty, że tego rodzaju autono- 
miczne Żądania są zamachem na konstytucyę. 
Tak nie jest, bo pewna konstytucya nie jest 
dogmatem, któregoby dotykać nie wolno, prze- 
eiwnie, musi ona rozwijać się i uzupełniać 
według potrzeb i postępu społeczeństwa, jeżeli 
ma Żyć. 

Wszytoy życzymy zobie, aby ustawy ści- 
sle i bezstronnie były wykonywane, a prawa 
i swobody obywatelskie szanowane, ale nie 
wystarcza, aby tylko władze w tym kierunku 
działały, także społeczeństwo powinno szano- 
wać prawa i nstawy, a stojąc ma straży swo- 
bód obywatelskich, pewinno także z energią 
i stanowczością położyć zaporę éle zrozu- 
mianej swobodzie, która się wówczas staje 
dowolnością W takim razie swobodni oby- 
wateie państwa poddani są pod tyranią Je- 
dnostki. 

Projekt adresu podnosi potrzebą głębszej 
oświaty; zgoda na to, sle oświacie musi to- 
wsrzyszyć także podniesienia ekonomiczna kra- 
Ju, bo nie wystarczy dać tę piękną strawę, ale 
trzeba także dać naszej ludności wiejskiej mo- 
żnoś: do polepszenia bytu, mośżnożó utrzyma- 
nia się przy ziemi. Także rozwój przemysłu i 
miast powinien być programem ekonomicznym 
objęty. Do tych celów, które kraj ma przed 
zcbą wytknięte, siły nasze finansowe, cparte 
tylko na dodatkach do podatków, wystarczyć 


nie megą, kraj jost zbyt przeciążony i dlate-| cyi w wysokości co nejmaniej 5000 zł. rocznie. | 


go domagał się tylckrotnie Sejm nowych źró- 
sł, z którychby czerpaa mógł, domagało się 
tego przy każdej sposobności Koło polskie. 
W projekeie adresu jest ten postulat podnie- 
siony, a jeżeli odwołujemy się do obistnio rzą- 
du, to niech mi wolno będzie dodać do po- 
przedniego i stwierdzić, że inieyatywa w kie- 
ranku przyjścia z finansewą pomocą krajom, 
jest zasiugą byłego gabinstu. 
też, że dzisiejszy TYĄG  pszychylme w tym 
wag aisia zajmie stanowisko. My, szanowni 
panowie, u rewnością mniej jak inni mamy 
czasu na spory i waśnie narodowe i spole- 
ezne, gdyż mamy wiele obowiązków do speł- 
nienia, ale do tego trzeba wyrozumiałości i 
dobrej woli, aby aniagonizmy narodowe, jeżeli 
nie usunięte , to przynajmniej uśmiarzone zo- 
„scały. Od chwili zagajenia tego wysokiego 
Sejmu, każde słowo, które tu padło, bea ró- 
żniey stronnictw, głosi numiarkowanis, uznaje 
nietylko potrzebę, ale gotowość do współdzia- 
łania w kierunku porozumiewania się i zgody. 
Ale zarazem wystawiamy sobie tę działalność 
w sojuszu z tymi esynnikarai, z» którymi je- 
stośmy w większości perlamentarnej, a z któ- 


rymi stanewcszo pogosta ehcemy jak długo | dumna, jeśli w tym obrachunku przekroczy į 


wszyscy zostaną wierni tym zasadom, które 
nas wspólnie łączą. Sądzą, że takie jest prze- 


konanie i tska wola Wysokiego Ńejmu, i że | Ciekawa rzecz: czy jutro Ixsińska takiej cyfry : 


edpowiada ona powszechnie odczutsj potrzebie 
i woli esłsgo kraju. Stojąa przy zasadach 
wierności dla Kościoła i narodowych, uchwal- 
my ten adres hołdu i wdzięcaności dla Naji. 
Pana z gorącem życzeniem, aby jubileusz Je- 
go półwiekowogo panowania mógł się święcić 
pod hasłem zgedy wszystkich ludów tego pań- 
stwa. (Hueans oklaski). 


Rada miasta Lwowa. 


Lwów 28 stycznia. 


Znowu wozoraj była na porządku dzien- | skiej postaci nje zakłóca harmonii salonu na' 
nym sprawa teatralna i znowu zwabiła na po- Jour-fia'owyn babińou. Więc nie dziw, że. po- i 


sisdzanie w niebywałej prawie liczbie radnych, 
gdyż pe ich aż 79. Dyskuzya nad tą spra- 
wą była tak ożywioną, iż nietylko wypełniła 


PZ O O ZZ OZ a r 


Zadania są liczne i, 


P. Drexler krytykował obecną dyrek- 
cyę i czynił jej wyrzuty za nieangażowanie 
pp. Fiszera i Woleńskiego, tudzież z tego po-, 
wodu, iż nani Stachowiczowa zbyt rzadko wy- | 
stępujs Jest on zdania, że gmina która miała ` 
szczęśliwą ręką obejmując tramwaj elektry ozny 
we własny zarząd powinna obecnie uczynió to , 


PRZEGLĄD z dnia 29 Stycznia 1898. 


Bardzo nadaje się w tym celu np. aksamit 
miroir, w kolorze dobranym odpowiednio do 


(Gery twarzy, naszyty wstawkami gipiurowemi 


lub wąziutkiem eblamowaniem z futra, albo 
też gaza jedwabna, z której kamizelka, a wraz 
z nią konieczcie i taki sam krawacik, przypa- 
dają doskonale do najcięższego kostyumu zimo- 


cyi i zaprowadzenie monopolu wśdczaaego, — ; ks. Stojałowski zarówno do zgromadzonych u Seno 
p. Krempy o uregulowanie prawa służebności | jednego, jak i do tłumu stojącego na dworze. Xc 
wə wsi Baranowie, — p. Wachnisnina o prze- | woprzybyli zaczęli występować przeciw ks. Stoisz- 
strzeganie, aby na wszystkich gmachach rządo- |łowskiemu. Lud z początku słuchał cierpliwie, ale 
wych we wschodniej Galiayi były napisy w obu | zwolna tracił panowanie nad sobą. Ke. Stojałowa». 
językach krajowych. nie chcąc rozmawiać z oponentami przez okna, za- 
prosił owych panów uprzejmie do izby. Kiedy vule- 
ktoś 


z 


samo z nowym testrem. i wego i bardzo wdzięcznie go ożywiają. 
Prezydent Małachowski zwrócił u-! Przy szyi odzyskał znowu swa prawa 
wagę radoych, że oprócz sprawy teatralnej szczelnie ją zasłanisjący kołnierzyk odehylany, 
znajdują się na porządku dziennym jeszcze inne ; który tylko nieco zmienioną przybrał dzisiaj 
niemniej ważne, prosi więc mówców, których ! postać, a co do rękawów, to tym moda obecna 
jest zapisanych do głosu jeszeze 9-ciu, ażeby | każe spadać aż na dłoń i w trzeciej części ją 
Gi przemówienia swoje ograniczyli do samej | zakrywać. b 
rzeozy, a nie dotykali spraw osobistych odno- | ` To wskazówki 
szących się do artystów. | szozegółów : i ) 
Dr. Mahl postawił wniosek, ażeby radni | Oryginalną i zarazem pałsą wdzięku su- 
zapisani do głosu wybrali z pośród siebie | knię wizytową podaje ostatni Gońt parisien. 
dwóch jeneralnych mówoów pro i contra, lesz. Cały kostyum z sukna popielatego, naszywany 


ogólne; a teraz nieco 


wniosek ten upadł. 

Br. Gostkowski przyłączył się do 
wniosku sekcyi II, poczem dr. Loewenstein 
poświęcił długą mowę sprawie petycyi dyrekcyi. 

Wychodząc ze stanowiska, że w rzeczach 
sztuk pięknych nie należy uznawać powagi 
władzy, rozpoczął p. Loewenstein swą mowę 
od krytyki sprawozdania Wydziału krajowego, 
dotyczącego działalności obecnej dyrekcji. 
Uznawszy jej zasługi położone około podnia- 
Bienia poziomu opery, wystąpił z zarzutami 


głszy się, że nigdy nie miał zamiaru starać się 
o nagrodę za cnotę, godzi się mówca w tym 
wypadku wyjątkowo z profesorem Thulliem na 
to, iż reportuar dramatyczny obejmuje zbyt 
wiele fars i jest przeładowany nowościami, nie 


W dalszym ciągu krytykował mówca 
obsadę sztuk i charakteryzacyę artystów, oraz 
czynił dyrekoyi teatru zarzuty z tego powodu, 
it wypożyczyła do sztuki Schnitzlera „Bez po- 
jedynku* z teatru krakowskiego trawnik. W to, 
że dyrekcya włożyła w teatr 122.000 zł, może 
zdaniem dr. Loewensteina uwierzyć chyba je- 
dna tylko panna Czaplińska, jako urzędowa 
przedstawicielka naiwności na scenie naszej. 


na ujemną krytykę działalności obecnej dyrek- 


włożyła w teatr oprócz kapitałów niezwykłą 
gorliwość i zapobiegliwość, a nie można żądać 
od niej rzeczy nadzwyczajnych. Repertuar musi 
być przeła owany rzeczami lżejszemi, gdyż do- 
maga się tego publiczność, a trudno czynić dy- 
rekcyę odpowiedzialną za gust publiczności. 
Zresztą nawet wiedeński „Burgtheater“ prze- 
pl ta repertuar klasyczny farsami, aby zado- 
woli wszystkich. Fakt, czy pan lub pani X 
gra dwa lub dziesięć razy, nie powinien ob- 
chodzić Rady, gdyż obsada sztuk nie do niej 
należy, a mięszanie się w sprawy zakulisowe 
naraża Rady na ośmieszenie. W końcu posta- 
wil dr. Dulęba wniosek, ażeby Rada udzieliła 


z powodu repertuaru dramatycznego. Zastrze- i 


mającemi prawie żadnej wartości literackiej. į 


| ciemniejszerui, dobranemi do cienia sznureczka- 
Imi. Stanik nawpół bluzkowy, zapinany kryto, 
|pod żabotem, z tego samego materyału, ws- 
|oblarzowato spadającym aż do paska. Pasek 
|atłasowy, marszozony, kończy się motylem, nie- 
jeo ku lewemu bokowi posuniętym. 

Aksamit, w parza z suknem, stanowi oa- 
iłość bardzo udatną. To też mody paryskie po- 
| dają wzór kostyumu z jasnego sukna, pomię- 
| sząnego z ciemnym aksamitem. U dołu spódni- 


tey aksamitna listwa, a przy staniczku również 


' aksamitny karczes, pasek, bufki i raankietki. 
| Aby zaś sksamit cd jasnego sukna zbyt ja- 
skrawo się nie odoinał, można wzdłuż listwy 
na spódnicy, tudzież na buskinie i ręka- 
'wach stanika dać gęsto naszytą ciemną paz- 
manteryę. 
Najnowszym pomysłem, należącym zresztą 
jeszcze do przyszłości, jest suknia sukienna, 
z tyłu princesse, ze stanikiem z przedu udrapo- 
wanym i krzyżującym się; przy wierzchniej 
,chustsczce szeroka, atłasowa falbana, obszyta 
czarną aksamitką; na zakończenie pasek aksa- 
mitny z galonem lub haftem; wreszcie ręka- 
wy mecno namarszczone i przybrane taką sa- 
,mą, jak stanik, falbaną na miejscu bufek. 
l To na „jutro“, które w dziedzinie mody 


| „jutra“ jest wyrok potępienia dla szerokich su- 


'6e obcisłe, jak najbardziej 
| kształty postaci. 
| 


| 


uwydatniające 


Ge jj za. 
(Dokończenie 12 posiedzenia z 27 stycznia ) 


| Komisarz rządowy hr. Łoś zażądał jak 
„Wil 
pes 
' tanią skarg na wladze rządowe. Bezpodsta- 
.wność wszystkich tych zarzutów wykazał do- 
| wodnie komisarz, a zwłaszcza zarzutów odno: 
|szących się do starosty przemyskiego, radzcy 
| Lanikiewicza. 


adomo głosu bezzwłocznie po przemówieniu 
Nowakowskiego, który wystąpił z długą li- | 4-aktową farsę słynnego  farsiaty Laufsa, 


Kronika. 


Lwów 28 stycznia. 

Zmiany st:rostów. Starosta Edmund Na- 
wrocki powołany do służby w Namiestnictwie ; kie- 
rownietwo starostwa w Przemyślanach obejmie se- 
kretarz Namiestnictwa Zygmunt Pietruski, starostwo 
w Starem mieście komisarz pow. Oskar Lidl, a sta- 
rostwo w Tłumaczu starszy komisarz pow. Maurycy 
hr. Dzieduszycki. 

P. Romuald Łyszkowski, starszy radzca ma- 
gistratu, po 40 letniej służbie, podał się do dymisyi. 
Gremium magistratu uchwaliło przedstawić Radzie 
miejskiej wniesok o przeniesienie go w stan spo- 
czynku. Następrą p. Łyszkowskiego na stanowisku 
szefa departamentu dochodów  niestałych będzie 
radzca magistratu p. Edmund Lukas. 

Honorowe obywatelstwo nadała Rada gmin- 
na m. Oleska, dr. Franciszkowi Roderowi, staroście 
złoczowskiemu, w uznaniu jego zasług, położonych 
około rozwoju miasta. 

Carkiew gr.-kat. w Dolhem, w pow. droko- 
byckim, spaliła się tymi dniami wskutek nieostrożne- 
go pozostawienia po nabożeństwie zapalonych świec. 
Cerkiew była drewniana, ale nieubezpieczona. 

Wiadomości dyecezyaine. Archidyecezya lwow- 
ska. Kanoniczną instytucyę otrzymał ks, Władysław 
Podwiński na probostwo w Białym Karmieniu. Kon- 
kurs na probostwo w Delatynie rozpisany m termi- 
nem do 10 marca, Zmarł ks. Paschalis Borkowski, 
Reformat, wikary w Rawie, kapłan bardzo gorliwy, 
znakomity kaznodzieja ludowy. R. i. p. 

0 .brazę (ss rza Józefa II, popełnioną w ka- 
zaniu wygłoszonem wa wsi Stulsku, oskarżony zo- 
stał Bazylianin ka. Ortyński. Rezprawa odbędzie się 
29 bm. przed sądem stryjskim. Oskarżonego bronić 

| będzie dr. Oleśnicki. 

Piknik ziemiański, urządzony onegdaj w lo- 


Następny mówca, dr. Dulęba, zarzucił p. ;jest zabójcą dnia drisiejszego, bo to, co było j kalnościach Kasyna miejskiego, powiódł się bardzo 
Loewensteinowi niezupełnie sprawiedliwa trak- | modne dzisiaj, strąda w przepaść zagłady. Naj- | dobrze. Nader licznie zgromadzeni goście zabawiali 
towanie sprawy. Według dr. Dulęby, wpłynęły 'świeższą i najradykalniejszą zapowiedzią owego I się ochoczo do białego rana. 


S:nocka Rada miejska ukonstytuowała się 


eyi względy jakiejś osobistej natury. Dyrekcyn | kien damskich Znowu powrócić mają spódni- |na wozorajszem posiedzeniu. Burmistrzem wybrano 


długoletniego zastępcę burmistrza pana Aitala Wi- 
toszyńskiego. 

Bójkę wywołali wczoraj na placu krakowskim 
żołnierze. Jakiś niewyśledzony dotychczas artyle- 
rzysta napadł huzara Antoniego Zajucą i zadał mu 
ostrzem swego tagaka ciężką ranę w głowę. Stacya 
ratunkowa odwiozła nieprzytemnego bez nadziei 
utrzymania go przy życiu do szpitala garnizonowego. 

Amatorskie prześstawienie. „Szalony pomysł, * 
odegr. 
grono amatorów dnia 2 lutego b. r. w sali „Soko- 
ła“ na dochód budowy drugiej sali gimnastycznej. 
Bilety po 50 i 30 ct będą do nabycia w kancela" 
ryi „Sokoła“ już od dnia 31 stycznia między godz. 


dyrekcyi na dwa lata nadzwycrajnej subwen- į Ostatni głos w dsbacia ogólnej {6—8 wieczorem. 


Nia watnimy! 


l Ostatni tago wieczora mówca dr. W ei- 
|gel przemawiał za udzieleniem subwenoyi, 
oraz za tem, ażeby Rada starała się o utwo- 
rzenie przy galicyjskiem Towarzystwis muzy- 
ceznem szkoły dramatycznej. 

O godzinie 10 odroezył — jak mówiliśmy 
— p prezydent dalszy ciąg dyskusyi do na- 
stępnego posiedzenia. 


mma 


Zima — to sezon niemal ustawicznych od- 
wiedzin. Codzień wizyty; bo wszystkie mają 
swoje jour.ficey; wszystkie przyjmują — na- 


szy się tedy w niedzielę pani Iksińska do pani 


Igrekowskiej, pragnąc, by nazajutrz pani Igre- | 


kowska jej „poniedzialek“ uświetniła swoją 
okazałą postącią. Istuy kołowrotek! Damy 


wet te, które nie mają kogo przyjmować. Spie- | 


miał sprawozdawca Wojciech Dzieduszy- 
foki i oświadczył na wstępie, ża nie poczytuje 
ip. Nowakowskiemu za winę tego, że wystąpił z 
į swoim projektem adresu, jest on bowiem ofiarą 
| swej nieświadomości. Gdyby lud ruski dobrze ro- 
zumiał co pod sobą kryją hasła tego posła, toby 
|się przeżegnał i wyparł go. Czego Nowakow- 
| ski żądał? Oto skarżył się bezpodstawnie — a 
į taka skarga jest oszozerstwem. Pojęcia własno- 
iści, które są obce p. Nowakowskiemu, są uzna- 
ine w całym świeć e; kto tak mówi Jak p. NO7 
wakowski, ten obala zasadnicze pojęcia. Zasady 
i P- Nowakowskiego doprowadziłyby do tego, ża 
j Świat byłby jedną wielką bydlęcą stajnią. Czy 
jposeł Nowakowski śmiałby przed swoimi wy- 
|borcami wołać to, co tu wypowiada: precz 
iz własnością, precz z Bogiem, precz z wiarą! 
my w myśl tradycyi wołamy: precz z temi 
| kasłami, chcemy zgody, zgody pod hasłem mi- 
jłości ojezyzny i wiary! Do tego dąży nasz 


Z Dukli donoszą nam, że odbędzie się tam 
przedstawienie amatorskie, na którym odegranym 
zostanie obrazek ludowy Anczyca „Chłopi arysto- 
kraci“. Dochód z przedstawienia przeznaczonym jast 
na pomnożenie funduszu odrestaurowania kaplicy 
słynnej górskiej pustelni św. Jana z Dakli, 

Wściekły p:es. Handlarz drzewa, niejaki Knopf, 
próbował tymi dniami sprzedać swojego pia. I wła- 
śnie traktował o to z kilku osobami na ul. Młynar- 
skiej, gdy pies trzymany przez właściciela na łań- 
cuchu, chcąc może zapredukować się swemi zaleta- 
mi, rzucił się na przechodzącego tamtędy czeladnika 
piekarskiego Krimera i mocne go pok«sał, Psa na- 
zajutrz zabito, a Bskcya wykazała, że zwierzę chore 
było na wście:liznę, 

m'erć na scenie Podczas przedstawienia na 
scenie teatru Alhambra w Brukseli umarł onegdaj 
nagle, tażony udarem serca, aktor Tallaid 
Na budowę koszar dla obrony krajowej we 
| Lwowie, uchwaliła wczoraj Rada miejska wnieść do 


| 


świadczą sobie nawzajem grzeczność i skrupu- ! adres, podozas gdy adres Nowakowskiego chce Sejmu pstycyę o udzielenie gminie lwowskiej bez- 
latnie co tydzień lab przynajmniej co dwa ty- j walki niezgody. Adres p. Nowakowskiege jest procentowej pożyczki w kwocie 250.000 zł. 
godnie wysiadują nawzajem kanapy i fotele. (odbiciem pojęć, jakie tu w Izbie propaguje p. i Z kolei. Na lokalnej kolei państwowej Lwów- 


A pani Igrekowska wieczorem w każdą nie- | 
dzielę formuje, przy pomocy łokaja, wy- 
kaz statystyczny swoich całodziennych gości, 


| trzydziestką. 
— No, dziś miałam trzydzieści rnięć osób! 


się doliczy? — woła w tryumfie przy zamknię- 
| oiu bilansu. 

— Tylko piętnaście! zawodzi tęsknie 
innym razem. — A ten głupi Jan gotów je- 


| towskich. 

— Gdybyż jeszcze ci niezności mężczyśni 
jakoś chcieli pamiętsó o dniach przyjęcia ! — 
wzdycha pani Enska wobso pełnej sali dama 
wszelkiego wieku i wszelkiej tuszy. 

Ale „ci mężczyźni jakoś nie chcą pamię- 
tad“, i zazwyczaj ani jedna czarna plama... mę: 


| zbwwione tego urozmaicenia panie, po zamianie 
pierwszych utartych frazesów, powoli przysu* 
i wają się do siebie z krzezełkami i rozpoczy- 


|szcze z tem się wygadaó przed lokajem Że-; 
| ę wy 


$Okuniewski. Jest odbioem tego, co tenże p- 
i Okuniewsaki z garstką terrorystów w Wiedniu 
j robit, barząo wolność konstytucyjną. My dziś 
odzywamy się z adresem, aby Cesarzowi dać 
owód, że na nasze współdziałania w uspako- 
jeniu państwa zawsze liczyć może (oklaski). 
Mówca kończy apelem, aby w tej chwili po- 
,święcić niezgodę dla wyższei myśli (oklaski) 

W dyskusyi szczegółowej p. Okuniewski 
; przemawiał przeciw 4 ustępowi adresu, obawiając 
j się majoryzacyi Rusinów przez Polaków. W dal- 
iszym ciągu stawiał p. Ukuniewski różna je- 
szcze poprawki, a stawiał je także p. Nowa- 
į kowski. Poprawki wszystkie otrzymywały po- 
;parcie dwóch tylko posłów, t. j. p. Nowakow- 
į skiego i Okuniawskiego, A zatem nie przyszły 

nawet pod głosowanie. 

Na wn:osek posła Szczepanowskiego pray- 
jęto adres en błoc. 

P. Dunajewski żąda od Marszałka skon- 
statowania, jaką większością adres jest przyję- 
ty, na co Marszałek konstatuje, że adres 
przyjęto większością wszystkich 
głosów przeciwko dwom (pp. Okuniew” 

skiego i Nowakowskiego). 


l 
i 
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: 
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| Kleparów-Janów i na przestrzeni Tarnopol-Kopy- 
czyńce podjęto znowu ruch wszelkich pociągów, 
Konkursa rozpisują: Rada zawiadowcza fun- 
dacyi śp. dz, Antoniego Lachowicza na stypendya 
w kwocie 800 do 509 zł, dla uczniów i uczenie 
szkół publiczaych a 100 do 120 zł. dla kształcą- 
cych sią w rzemiośle, krewnych fundatora, bez 
! względu na płeć i wyznanie religijne Termin po- 
| dań, które należy przysyłać na ręce Wydziału kra- 
jowego, upływa z dniem 5 lutego. — Magistrat m. 
Sanoka na posadę inspektora policyi miejskiej z pła- 
cą 500 zł. i pomieszkaniam. Termin de 19 lutego. 
Prośba do lwowskiej dvrekcyi poczty 
W lwowskim urzędzie telegraficznym zatrudnione 
Eą osoby, posiadające bardzo nieczytelny charaktor 
pisma. Ilekroć więc zdarza się, że depesze otrzy- 
mane z Wiednia należy skopiować na kilka egzam- 
plarzy, a tak się dzieję np. z depeszami przycho- 
dzącemi do kilku redakcyi pism lwowskich równo- 
cześnie, wtedy tylko redakcya, która otrzymałą ory- 
| ginal, drukowany na aparacie telegraficznym, moża 
depeszę z łatwością odszytać, wszystkie zaś inne 
są w prawdziwym kłopocie; tak jest bowiem nie- 
| wyr: ġne pismo owych kopistów. Owóż udajemy się 
z prośbą do Dyrakcyi poczty, żeby zechciała spró- 


jj 
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gając temu zaproszeniu wchodzili do chaty, 


krzyknął, że to są ci sami panowie, którzy w ze- 
szłym tygodniu jeżdżąc po powiecie rozrzucali „list 
otwarty“ p, Kornela Żelaszkiewicza, wpychając go 
do rąk lub kładąc na gościńcu i przytykając go 
kamieniem, by go zabezpieczyć ed wiatru. W ©ka 
mgnieniu lud posunął się ku przybyszom, ki.rzy 
odrazu zmiarkowawszy, że zaczyna być niebeznie- 
cznie, chcieli umknąć. Dwóch jednak odrazu przy- 
trzymano, trzeciego dogoniono na polu i zapłacono 
im za fatygę tem, co miano w ręku, w braku przed- 
miotów bodaj kułakiem. Wyratował socyalistów do- 
piero ks. Stojałowski wzywając włościan, aby po- 
zwolili gościom odejść. Oswobodzony od socyali- 
stów wiec przeciągnął się do późna, a zebrani 
jednogłośnie postanowili głosować za ks. Stoja- 
łowskim. : 

'ub p Jana Janki z panną Gabryelą Moraw- 
ską, bratanicą ks. Arcybiskupa, odbył się we wtorek 
w Sławentynie. 

0 sacharynie. 
następuje : 

W r. 1897 odkryto wytwarzające się z mazi 
przy destylacyi węgla kamiennego ciało białe, dro- 
bno:krystaliczne, trochę do śniegu podobne i z po- 
wodu intenzywnego smaku słodkiego nazwano ja 
saccharyną. Właściwa nazwa chemiczna tego ciała 
byłaby: bezwodny kwaa orto sulfo-amino-benzoeso-_ 
wy ©, H, (Co80,) NH == C, H, NSO, Saceha- 
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Dr. T. S. pisze w Dile co 


ryna jest 500 razy słodszą od cukru. W wodzie | 


łatwo się rozpuszcza. W handlu pojawia się w ta- 
bliczkach 05 gram. ważących, a wystarczających 
ną osłodzenie 10 szklanek herbaty. Produktu tego, 
który z powodu skomplikowanego sposobu wyrabia- 
nia go był bardzo dregi (w aptece dotychczas 
jeszcze kosztaje 1 gram 20 ct.) używano zrazu tyl- 
ko jako surogatu cukru dla chorych, którym nie 
wolno używać samego cukru, jakoteż do osładzania 
bardzo gorzkich leków. Z czasem saccharyna pota- 
niala i zaczęto jej używać przy fabrykacyi likierów, 
konserwów i wyrobów cukierniczych. W domowym 
użytku, tj. do słodzenia kawy i herbaty, sacchary- 
na jeszcze się niə pojawiała, już to z powodu wro- 
dzonego ludziom konserwatyzmu, już to z tego p^- 
wodu, że mało kto wiedział o istnieniu tego sposo- 
bu słodzenia. W krajach niemieckich i w Czechach 
od niedawna zaczyna gaccharyna wchodzić w do- 
mowy użytsk, osobliwie w warstwach robotniczych, 
czam się trwożą niemałe eukrowi milionerzy. Sta- 
rają się oni teraz u rządu o zakaz sprowadzania 
Saecharyny (w Austryi nie ma jeszcze fabryki tego 
produktu) i o wydanie przepisu, by aaccharyny nie 
sprzedawano nikomu bez recepty lekarskiej, Do te- 
go jednak nie przyjdzie, ale w każdym razie cło 
od saccharyny będzie +odwyższone. Kiedy w osta- 
tnich czasach cukier podrożał, a mamy słodką na- 
dzieję, że jeszcze bardziej podrożeje, nie zaszkodzi- 
loby i nam zapoznać się bliżej z saccharyną 
1 z ołówkiem w ręku zrobić mały ale pożyteczny 
rachunsk, f 
Przypuśćmy, że rodzina jakaś spożywa 2 kg. 
cukru na tydzień, to na rok spożyje 104 kg. Kilo* 
gram cukru kosztuje 37 do 40 ct, na prowincyi 
gdzie niegdzie 42 ct, a to na rok wynosi 39 de 
42 zł, Taką samą intenzywność pod względem ałodze” 
nia napojów jak 104 kg. cukru posiada 800 gra- 
mów saccharyny, łatwo, rozpuszczalnej, a taką ilość 
saccharyny można nabyć w sklepie hurtownym 2% 
6-zł. 60 et. Gdyby się wiąc posługiwano sacoha 
ryną zamiaat cukru, zaoszczędzonoby w jednym ro 
ku trzydzieści parę złr. Przemysłowcy cukrowi sta” 
rają się wszelkiemi siłami odwodzić publiczność od 
używania saccharyny, podnosząc własność cukru 
jako środka odżywiającego, której to zalety saccha- 
ryna nie ma. Nie da się zaprzeczyć, że cukier tą 
zaletę posiada, gdyż spala rię cały w organizmie; 
ale przecież nikt nie używa cukru, aby nim się od- 
Żywiać, lecz jako środka podrażniającego (Genuss 
mittel), tj. dodającego smaku potraworg. Natomias 
za pieniądze, zaoszczędzone przez kupowanie saccha“ 
ryny, można sobie kupić prawdziwe artykuły spo” 
żywcze, jak chleba, masła, mięsa itd., których war- 
tość odżywiająca stoi daleko wyżaj od cukru A trze* 
ba tn także podnieść jedną własność saocharyny 
mianowicie, ża jest w swoim rodzaju środkiem anty* 
septycznym, zabija bowiem mikroby. Teraz kiedy 
z postępem cywilizacyi używanie kawy i herbaty 
u nas coraz bardziej- się rozszerza, własność ta 
saccharyny może mieć dla nas wielkie znaczenie*., 
Tak pisze dr. T. S. O ile nam natomiast wia- 
domo, to sfery lekarskie oświadczały się już kilka” 
krotnie przeciwko używaniu saccharyny, utrzymując, 
że jest szkodliwą dla zdrowia ludzkiego. By je” 
dnak może, że to twierdzenie zostało przy nastę- 
pnych dokładniejszych badaniach aprostowane. | 
Sam:bójstwo. Dziś rano około godziny 10, 
odebrał sobie życie wystrzałem z rewolweru, skie” 
rowanym w usta, lekarz tutejszy dr. Stanisław Jana; 
zamieszkały przy ul. Pańskiej pod l. 6. Przyczyną 
rozpaczliwego kroku był rozstrój nerwowy, jak o tem 
świadczy pozostawiona przez denata kartka, na któ- 
rej napisał: „Wskutek 19-dniowej bezsenności nie. 
zdaję gobis sprawy z niczego, Przepraszam zał ud 
kich“. Doktor Jana był kawalerem i należał do 
najbardziej wziętych lekarzy lwowskich. Odznaczał 
się on niezwykle dobrem sercem. Ubodzy miel 
w nim prawdziwego opiekuna, a oddająca biednym 


= 


zupełnie wozorajsze debaty, ale nadto nie zo- | nają krytykę toalet pani Laury lub pani Wan- e f 
stała wyczerpaną i prezydant zmuszony był o | dy, czyniąc uwagi, bądż mniej lub więcej ży- | Przystąviono do dalszego porządku dzien- 
godzinie 10-tej odrcczyć jej dalszy ciąg do na- | czliwe (zwykle mniej). bądź mniej lub więcej nego. — Gminie Strzyżów zezwolono na po- 
stępnego posiedzenia. Pierwszy zabrał głos imie- | złośliwe (zwykle więcej). *bór opłaty gminnaj od napojów spirytusowych, 
niem sekcyi II dr. Maryański, który po | — Das ewig weibliche — powiedział Gosthe. (piwa i miodu, a Radzie powiatowej w Jarosła- 
stawil obszernie nmotywowany wniosek, ażeby | Najwięcej pola do uwag nastręcze, oszy. | win udzielono koncszyi do pobierania opłat 
Rada wybrała komisyę z 7 swych członków, | wiście, kostyum wizytowy; warto więo dobrze , mytniczych od mostow powiatowych na rze- 
która to komisya byłaby obowiązaną postawić | się nad nim zastanowić. A najprzód co do ma- | kach Rudzie, Szkie i Wiszni. — Sprawozdanie 
dyrekcyi konkretne postnlaty w kierunku po- | teryału. Tu prym trzyma sukno. I słusznie. | komisyi gospodarstwa krajowego o krajowej 
lepszenia repertuaru dramatycznego, gdyż jak | Wszystkie inne wełny potrzebują znacznie | szkole rolniczej i folwarku w, Czernichowie, 
to referent skonstatował, obecna dyrekcya fa- | więcej sztuki na to, aby z nich stworzyć su- przyjęto do wiadomości po krótkiej dyskusji, 
woryzuje operę zə szkodą dramatu. Komisya ta ' knię wytworną. Tymozasem kostyum sukienny, į w której brali udział pp. Wójcik, Kramarczyk, 
po zbadaniu stanu rzeczy przedstawić ma Ra: | im prostszy, tem ładniejszy, rozmaitość zaś mi- | Jędrzejowicz Edward i Vivien. 
ázie wniosek 0 udzielenie dyrekcyi teatru je- mo to osiągnąć można, dzięki mnóstwu nowych | Na wniosek p. Stadniekiego uchwalono 
dnorazowej nadzwyczajnej subwencyi w kwo- odmian tego materyału. Jest sukno satin, sukno | przerwać posiedzenie. Przed zamknięciem Z&- 
cie 5000 zł. | cuir, sukno amazone, sukno demi- cuir, sukno | żądał głosu p. Okuniəwski i zainterpelował 
Nad wnioskiem dr. Maryańskiego wywią- | Palestine — jedno połyskliwe, inne matowe, je- | marszałka, co wie o tem, że Sejm jest otoczo- 
zala się długa dyskusya. Pierwszy zabrał głos, dno cienkie i miękkie, inne znów grube i szty- | ny polieyą i CO zamierza Uczynić, aby tego na- 
p. Rawski i zaznaczył, że dotychczasowe sub- | wne. Naszyó taką suknię galonem, wstątką lub | dal nie dopuścić. mę 1 
wencze dyrekcyi są w stosunku do wymagań sutaszem, a więcej żadnego dodatku do niej nie | Marszałek oświadczył, że w Sejmie nie 
za male, e uchwalić się mająca nadzwyczajna | potrzeba. |zarządzano żadnych środków ostrożności, bo 
w kwocie 5000 zł. jest tak drobną, że nie mo-| W kroju spódniczki zaszła zasadnicza |nie były potrzebne, co zaś do tego, czy po- 
ina nawet z powodu niej stawiać żadnych wa- | zmiana. Odkąd puszczono w świat materyały |licyanel chodzą po tej czy owej ulicy, to musi 
runków dyrekcyi. Jeżeli jadnak ma się wybrać  miebywałej dotychczas szerokości, bo dochodzą- |skonstatować , że to nie należy do jeg» kom- 
komisyą do zbadania stosunków teatralnych, | ce aż do półtora metra, zaczęto robić spódni- ! petencyi. Jeżeli jednak — dodał — będzie u- 
natenczas wnosi p. Rawski, ażeby komisya ta | czki o jedaym tylko szwie. Do tego staniczek | chwaloną ustawa, oddająca policyę pod kie- 
składała się z 11 członków. |z baskiną, którą zresztą nie wyklucza paska. |rownietwo marszałka krajowego, to będzie na 
Następny mówca dr. Byk przemawiał za | Paski szwajcarskie stanowczo wyszły już z mo- ; takie interpelacya odpowiadał. Tymczasem musi 
wnioskiem dr. Maryańskiego z tą jednak po-| dy; natemias; najmodniejszym obecnie jest p2- rzecz zostawić powołanym czynnikom. (Ogólna 
prawką, że kom'sya wybrać się mająca, powin- | sek, zrobiony ze skosu i ożywiony ma przodzie wesołość). 3 j PT zm 
na zbadać finanse teatru, oraz zawarunkować małą , błyszczącą klamrą (jeśli można — dro- Odczytano wreszcie następujące wnioski i 


bować używania maszyn do pisania. Dzisiaj mamy | ogromne usługi „Bezpłatna lecznica" powatała gło- 
już takie mnóstwo najrozmaitszych systemów tych | wnie dzięki jego zapobiegliwości. 
maszyn, one są już tak udoskonalone, cena ich jest | Samobójstwo. Z Jarosławia donoszą : Franci’ 
tak niewielką, a łatwość pisania tak niesłychaną, l szek Ebert, uczeń VII kl. girn. odebrał sobie tu. 
że sądzimy, iż taka innowacya opłaciłaby się nieza- i życie wystrzałem z rewolweru. 
wodnie instytucyi tak wielkiej, jaką jest lwowska Oszust jakiś przedstawiający się za słuchacze 
stacya telegraficzna. Ponieważ wiemy, jak starannie uniwersyretu lwowskiego, uwija się po domach pr 
naczelny dyrekior poczt i telegrafów galicyjskich, | watnych i zbiera na podstawie podrobionej listy 
radzca dworu p. Seferowicz, usiłuje uczynić zadość | składkowej, datki dla wrzekomo chorego kolegi Za: 
wszystkim słusznym wymaganiom publiczności i jak |jączkowskiego. Na liście tej figurują sfałszowane 
sprężyście prowadzi zarząd podlegającej sobie insty - j podpisy profesərów Owiklińskiego, Pilata i Rehma- 
tucyi, przeto żywimy nadzieję, że zechce naszą pro- | NA, Oraz prezydenta miastą dr. Małachowskiego 
pozycyę życzliwie przyjąć, zbadać i jeżeli się okaże | Zmarli. We Lwowie ka. Józef Szeligowski, 
możliwem, uwzględnić. A |kanonik kapituły lwowskiej obrz. łac. w 89 roku 
Sprost'wanie. P. Kornel Zslaszkiewicz nade- | życia a 65 kapłaństwa. 
głał nam sprostowanie, w którem twierdzi, że wcale Stan powietrza. T. n g. 8 runo — 1, w pol 
w Rudniku nie był a tem samem pobitym być nie 1—1l R. Bar 764 Spada. Snieg. 
mógł. Notujemy to sprostowanie, zaznaczając, że o Największe zado +o'enie. 
tem pobiciu p. Zielaszkiewicza opowiadał wczoraj . Choćby człowiek doszedł sławy, | 
publicznie w Sejmie poseł Bojko, pochodzący z tam- | Posiadał miliony, 
tych stron. > To i wówczas jeszcze bądzie 
Głos Narodu w artykule p. t. „Klęski Żela- Niezadowolony. 
gzkiewicza* zamieszcza następującą korespondencyę 
z Rudnika: W niedzielę około południa zjawił się 
tu ks. Stojałowski. Właśnie lud wychodził z ko- 
ecioła. Dowiedziawszy się o przybyciu ks. Stoja- 
łowskiego i o tem, że ka. Stojałowski odprawi Mszę 
św. w kościele, w tej chwili wszyscy wrócili do 
kościoła, a potem zgromadzili się w lokalu włościa- 
nina Samojednego. Na przewodniczącego wybrano 


Z jednej rzeczy tylko w życiu 

Bywa kontent zawsze — 

Z czego? — ten i ów zapyta, 

Gdyż to najciekawaze. | 


Spójrz-no przecie w koło siebie, 
Stanąwszy wśród tłumu, 
A zobaczysz, jak rad każdy 


pewną ilość sztuk klasycznych i patryotycznych, | gocenną) i trzema takiemiż sprzączkami—z tyłu 
które powinno się wystawić we wzorowej ob-|i po bokach. 

sadzie, dalej ma komisya ta ozusczyć dyrekcyi| , Stanik bluzkowy może byś z przodu roz- 
pewne maximum w cenach, którego przekraczać | cięty, a tem samem daje sposobność do używe- 
dyrekcyi nie będzie wolno. nia różnobarwnych i różnolitych kamizelek. 


interpelasye: p. Vsyhingera o wezwanie rzą- 


'du do pomnożenia ilości germetrów ewidencyj- 


nych, — p. Soleskiego o utworzenie drugiego 
inspektora okręgowego szkolnego dla miasta 
Lwowa, — p. Potoczka o zniesienie propina- 


ks. prob. Sękiewicza. Ka. Stojałowski wyłuszczył 
program przyszłej swojej pracy parlamentarnej, po- 
czem odpowiadał na interpelacys. Ku końcowi wiecu 
przybyło trzech panów nieznanych, którzy podsunęfli 


PA RZA R ODRZE EEE 


Jest.. z swegb rozumu. 
Z pamiętników stərego kupca. 
«Wreszcie nie zapominaj mój synu, 
można robić z wszystkiego, nawet z winogron, 


|się pod dom, skąd w otwartem oknie przemawiał tego stanowczo ci nie radzę, bo sposób to za drog" 


pa 


Repertuar teatru. Dziś w piątek po raz 3-cij 


„Na miejskim bruku*. W sobotę po południu „Re- 
wizor z Petersburga“. W sobotę wieczorem „Tann- 
baduser*. W niedzielę wieczorem „Dalibor“. 


Literatura i sztuka. 


Opera. Po raz pierwszy w tym eezonie przed- 
stawiono wczoraj Wagnerowskiego Tanhiusera. — 
Eiżbietę spiewała p. Arklowa z tem wielkiem powo- 
dzeniem, jakie towarzyszy wszystkim występom tej 
słynnej artystki, Była to kreacyą porywająca od 
początku do końca pod względem wokalnym i wy- 
kończona po mistrzowsku, aż do najdrobniejszych 
szczegółów. Elżbieia w interpretacyi p Arklowej 
jest to postać na wskróś poetyczna, idealna, otoczo- 
na aureolą świętości i natchnienia religijnego, sto- 
sownie do intencyi kompozytora i do legendy, na 
której polega treść opery. Mimo tego lirycznego 
podkładu, nie brak jedaak tej kreacyi akcentów 
dramatycznych tu i owdzie, i właśnie zastosowanie 
tej miary artystycznej sprawia, że postać ta jest 
prawdziwą, szlachetną i wzruszającą, a do uroku, 
jaki wywiera ta Elżbieta na publiczność, nie mało 
przyczynia się jej piękna i stylowa powierzchowność. 
Wiadomo nam z poprzednich występów p. Arklo- 


* 


grami dotkniętej, a w razie skonstatowania wą- 


grów musi sprzedawca xapowrót już nieżywy | 


PRZEGLĄD z dnia 29 Stycznia 1898. 


wielkich nadużyć przy kupnie i rzezi trzody wą- zniesienia tej pozycyi, ale domaga się, aby ją; 
„na wiosnę 11.59—1!.62, żyto na wiosnę 8.72, | 
Izba Gdrzueiła wniosek p. Wójcika, a owies na wiosnę 6.62—-6.63, kukurudza na danie 


zmniejszono 0 połowę. 


towar odebrać, całą cenę kupna zwrócić i po- przyjęła wszystkie rubryki preliminarza szkol- 
kryć wszystkie koszta, jakie handlarz w sku- nego zgodnie z wnioskami komisyi. 


tek kupna poniósł. 

Mówca domaga się przeto wydania prze- 
isów, pozwalających w kaźdem mieście, gdzie 
są rzeźnie publiczne, na zakładawiejatek specyal- 
nie dla mięsa wągrami dotkniętego. 

Wniosek ten odesłano do komisyi gospo- 
darstwa krajowego, 

P. Vayhinger motywował swój wnio- 


Godzina 1 posiedzenie trwa dalej. 


Z izby sądowej 
Lwów, 28 stycznia. 


Dziś odbyły się przed tutejszym sądem 
krajowym jako handlowym pierwsze rozprawy 


zek o wezwanie rządu, aby pomnożył liczbę | wedle nowej procedury cywilnej. Liczni przed- 
geometrów ewidencyjnych katastru gruntowe- | stawiciale swiata prawniczego „zapełnili salę 
go. W siedzibie każdego sądu powiatowego rozpraw, żywo omawiając rozmaite szczegóły 
powinien znajdować się przynajmniej jeden ge-| 1 szozególiki nowego postępowania. W liczbie 


omatra. Dotychczas jest ich za mało, a przy 
darowiznach, sprzedażach, testamantech, któ- 
rych to czynności nis można odłożyć, potrze- 
bne jest rolnikom sporządzanie planów sytua- 
oyjnysh. Gdy geometry nie ma, udają się oni 
wprost do notaryusza i wydzielają wadliwie 
rozmaite parcele i wprowadzają zamęt do hi 
poteki. Rząd, który wydał ustawę hipoteczną, 
powinien przez pomnożenie liczby gecmetrów 


wej, w jak wysokim stopniu artystka posiada dar | dać środki do przestrzegania tej ustawy. 


deklamacyi i frazowania, wczoraj jednak mieliśmy 
sposobność podziwiać nieznane nam dotąd a prze- 
śliczne jej mezza-yoce i pianissima ledwie dosłyszal- 
ne, wywołujące niezwykły w swoim rodzaju effekt. 
Do najpiękniejszych ustępów partyi Elżbiety w wy- 
konaniu p. Arklowej należą: arya drugiego aktu, 


| 
| 


Wniosek ten odesłano do komisyi pra- 
wniczej. 

P. Soleski motywował wniozek zmiany 
szkolnej ustawy krajowej w tym kierunku, 
iżby stworzoną została możność pomnażania 
liczby inspektorów w każdym okręgu. Szcze” 
gólnie jest to potrzebnem we Lwowie i Kra- 


| słuchaczy był także JE. prezydent Tchórznieki 


i kilku innych wybitnych urzędników sądo- 
wych. W części sali zarszerwowanej dla trybu- 
nału i stron procesowych siedzieli przy dwóch 
stołach po prawej i lewej stronie adwokaci, 
przybyli ma rozprawę jako zastępey stron. 
O godzinie 10 wszedł na salą senat wyrokują- 
cy: radca 'Tustanowski, jako przewodniczący, 
radca Hibl i p. Sehayer w charakterze obywa- 
telskiego sędziego zawodowego (Lsienrichter), 
wszyscy trzej w czarnych togach. Na wszwa- 
nie przewodniczącego wywołał protokolant (dr. 
Waeyk) sprawy, mające być na dzisiejszej 
audyencyi przeprowadzone. Były to trzy sprawy j 
weksiowa. W jednaj z nich strona RM 
nie stawiła się, więc była sposobność, zaraz za 


(maj-czarwiee 0.43 —5.44. Spirytus 18.10—18.80. 
Spirytus 18.10—18.30. 

8 Z kolsi, Przystanek dla ruchu osobowego i 
pakumkowego Lindenhau został z dniem 1 b. m. 
dla ruehu towarowego w całowozowych ładugach 
otwarty. 


Teleeramy Przeglądu. 


Barno 28 stycznia. W Sejmie Młodoczech 
Silany w dłuższem przemówieniu uzusadnił 
swój wniosek, wzywający rząd, aby natych- 
miast przedsięwziął środki oelem zaopliekowania 
się narodowemi mniejszościami. Mowca zazna- 
czył, ża dzisiaj walka narodowościowa dosięgła 
szczytu, że byłby czas do przeprowadzenia 
sprawiedliwej ugody, ponieważ ustawiczna wal- 
ka przyczynia się jedynie do wzrostu stron- 
niotw  najskrajniejszych, Niemcy powinni 
zmienić swą taktykę, póki czas Wniosek ten 
będzie traktowany formalnie. 

W toku obrad zaszedł niezwykły epizod. 
Ote w sali zjawiła się niespodziewanie uboga 
kobieta z dzieckiem na reku — a trzymając w 
drugiej ręea petycyę, przemówiła w czeskim 
języku do zdumionych posłów, prosząc, aby po- 
słowie przychylili się do prośby o udzielenie 
pensyi jej mężowi, nauczycielowi ludowemu, 
który wcisnął sią także na salę. Od pięciu lat 


$ Ceny zboża. Wiedeń 27 stycznia. Pszenica , 


duet z Tannhiuserem, przedewszysikiem zaś modli- 
bwa w ostatnim akcie, podczas której zachwycaliśmy | kowie, gdzie jeden inspektor ma do wizytacyi 
się głosem artystki, jej wielkim talentem deklama-: przeszło 400 klas i musi utrzymać w nieh je- 
cyjnym i głębokiem uczuciem, tcbnącem z każdego | dnolitosó metodyczną i dydaktyczną, a w in- 
słowa. inych miastach też ooraz bardziej wzrasta li- 

Przedstawicielem tytułowej roli był p. Florjań- | ogba szkół, a więc i potrzeba nowych inape- 
ski, znany nam z poprzedniego sezonu operowego, | ktorów. Wniosek odesłano do komisy! szkolnej. 
jako doskonały Tannhiiuzer i jako taki zaweze ser- i Rozpoczęła się debata nad sprawozdaniem 
decznie oklaskiwany przez naszą publiczność. Wczo- | komisyi budżetowej o prelimiuarzu krajowego 
raj również artysta wywiązał się ze swego zada- | funduszu szkolnago. W preliminarzu tym wsta- 
nia znakomicie i zbierał gromkie a zasłużone okla- | wiono wydatki na szkoły ludowe w sumie 
ski, szczególnie po turnieju spiewackim i po opo-| 3.736.794 zł, dochody budżetu szkolnego 
wiudaniu o pielgrzymce do Rzymu, zwłaszcza, że p. | 1472.104 zl, zatem niedobór do pokrycia ze 
Florjański śpiewał wczoraj z wielkiem przejęciem | skarbu krajowego wynosi 2,264.690 A e j 


pierwszym razem przeprowadzić też jedną roz-! w drodze petycyi prosi on o uwględnienie tego 
prawę zaoczną. s : podania. Grindlowa oświadczyła, że w przeciw- 
, Przebieg rozprawy jest taki, że przewo- |nym razie orła jej rodzina umrze z głodu. Mar- 
dniczący na wstępie udziela głosu zastępcy po- |szałek zawezwał Griudlów do epuszczenia Bali, 
woda w celu sformułowania skargi, żądając ja gdy nie chcieli tego uczynić, kazał ich wy- 
przytem przedłożenia dokumentów dowodowych. į prowadzić. 
Następnie zastępca pozwanego formuluje swe Paryż 28 stycznia. Utrzymuje się tu po- 
zarzuty, stroną powodowa odpowiada itd. aż do | głoska, że prawdziwym powodem tego, iż rząd 
wyczerpania argumentów. Sama istota ustności ; stara się, aby uniemożliwió rewizyę procesu 
sprawia, że sformułowsnia te muszą być jak | Dreyfusa, jest fakt, iż w tajnym funduszu mi- 
najzw.ężlejsze i pokazuje się zaraz, czy kto ma | nisterstwa wojay popełniono wielkie malwer- 
Go rzeczywiścia do powiedzenia, czy nie. Na- |sacye. W r. 1894 miane z tego fanduszu po- 
stępnie trybunał sprawdza dokumenty przedło- | 


się a grał z tempsramentem. 

Rolę Wenery, trudną pod każdym względem 
i wymagającą wiele siły wokalnej, spiewała z wi- 
docznem zrozumieniem p. Bohussówna, jakkolwiek 
momenta dramatyczne wyszły nieco blado dla braku 
odpowiednich zasobów głosu. P. Skalskiej w roli 
pastuszka zwracamy uwagę, że piosnka o „bogini 
Holda“ nie znosi tak powolnego, rozwlekłego tem- 
pa, gdyż traci wskutek tego swój charakter prosto- 
ty i wesołości, W ogóle zarzut zbyt powolnego 
tempa, mołnaby zastosować do wielu ustępów we 
wezorajszem wykonaniu Tannhiusera. Tak n. p. cała 
scena turnieju spiewackiego rnziła tempem zanadto 
wolnem z wyjątkiem ustępów śpiewanych przez p. 
Florjańskiego. Zważywszy, że „Minnesiogorzy* owi 
spiewają w porywach natchnienia i namiętności nie 
należy wskutek wolnego tempa nadawać tym pie- 
śniom cechy popisów koncertowych lub produkcyi 
szkoły spiewu. b : f 

Reszta partyi pozostała w dawnej obsadzie, 
wypada jednak wymienić z nznaniem p. Jeremina, 
jako świetnego Landgrafa Turyngii, I p. Górskiego 
jakc doskonałego Wolframa, Przy tej sposobności 
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wypada nam pouczyć chóry, że Wolfram nosi na- | 


zwisko Eschenbach i przeto nie można spiewać: 
„Wolfram z Kschinbach, zaczynaj!“ Równocześnie 
jednak przyznajemy chórom, że trzymały się wozo- 
raj bardzo dobrze, nie mniej jak orkiestra, a kapel- 
mistrza p. Jarsckiego darzomo wczoraj przeciągłemi 
oklaskami po arcytrudnej uweriurze. Nie ulega wą- 
tpliwości, że publiczność nasza zasmakowała w mu- 
zyce Wagnerowskiej, przepełniony amfiteatr zachwy: 
cał się wczoraj operą i słuchał z pietyzmem. Przed 
kilkunastu laty jeszeze było całkiem inaczej! 
Fr. Neuhauser. 
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ZENETTE 
XIIL Posiedzenie, 3 sesya, z 28 stycznia. 

Posiedzenie dzisiejsze zagaił Marszałek o 
godzinie 10'),. e” 420 : 

Po edczyteniu spisu petycyi, oświadczył 
Marszałek, że poseł Julian Dunajewski i 122 
ionych p słów przedłokyli wniosek nagły, tej 
treści: „Ze wzgłędu na to, że świat katolicki obcho- 
dzi obecnie sześćdziesiątą rocznicę święceń kapłań: 
skich Ojca św. Leona XIIL, Sejm królestwa Gali- 
cyi i Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Kra- 
kowskiem upoważnia Marszałka, aby w jego t w 
kraju imieniu złożył u stóp Jego Świątobliwości 
hołd niezłomnej wierności, najgłębszej czci i synow- 


t 
i 
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o 168.534 zł. więcej niż w r. 1897, 

W dyskusyi pierwszy . zabrał głos ks. bi- 
skup Puzyna, i postawił wniosek o zawezwa- 
nie rządu] do poczynienia szeregu zmian w 
ustawie z r. 1889, normującej stosunki służ- 
bowe nauczycieli. Zmiany te mają iść w tym 
kierunku aby bardziej uwzględnić podwójne 
zadanie katechetów, jako nauczycieli i jako 
duszpasterzy. Trzeba wznaoconić powagą kate- 
chetów, nadać im pewne przywileje. Pożąda- 
nemby własciwie było, aby prawo mianowa- 


nia katechetów należało tylko do władz ko- 
ścielnych, ale tak daleko idących wniosków 
teraz stawiać jeszcze nie można. W obrębie 


jeduak dotychczasowej ustawy można poczy- 
nió korzystne zmiuny dla podniesienia poziomu 
religijnego w szkołach np. § do 4 goustawy do- 
dać wyraźnie, że pożądanem jest aby nauczy- 
giele współdziałali z katechetą w wychowaniu 
religijnem młodzieży. Należałoby ograniczyć 
liczbę godzin nauki do katschetów. katechetów 
zajętych przy szkołach wydziałowych a posia- 
dających uniwersyteckie wykształcenie nie tyl- 
ko dorywczo remunerować, ala zrównać pod 
względem płacy z innymi nauczycielami wy- 
działowymi. Rada szkolna powinna się zast- 
nowić uad tą i jsj podobnemi kwestyami, za- 
sięgać opinii władz kościelnych i na przyszłej 
sesyi przedłożyć Sejmowi odpowiednie wnieski. 

Dr. Bernadzikowski wytykał ko- 
misyi szkolnej, że za małą kwotę wstawiła do 
preliminarza na koszta przenosin nauczycieli 
ze wzglądów służbowych. Preliminowano na 


A cel tylko 5.000 złr. Faktem bowiem jast, 


skiej miłości z przyrzeczeniem, że wytrwamy w| 


tych uczuciach, przekonaniach i historycznych tra- 
dycyach narodu, w w erze ojców nassych, w przy- 
wiązaniu i posłuszeńsuwie dla Kościoła i Jego 
Głowy". , 

nba uchwaliła bez dyskusyi zagłość, po- 
czem zabrał głos dla uzasadnienia wniosku dr. 
Dunajewski i podniósł, że Ojciec św. swą 
glęboką religijnością i swym rozumem niapospo- 
litym zaświecił wśród ciemności, zalegających 
świat współczesny, jasną i pogodną gwiazdę, 
ożwietlającą ntm drogę, którą kroczyć mamy. 

Nasz naród, który był zawsze szczerze re- 
ligijny, ma tem większy obowiązek przyłączyć 
się do hołdu, jaki świat katolicki sklada Na- 
miestnikowi Chrystusa, że Leon XIII daje nam 
ma każdym kroku dowody szczerej życzliwości 
j miłośei ojcowskiej. Mówca ma nadzieją, że ta 
manifestacya Sejmu dla Ojea św. będzie jedno- 
myślną. (Oklaski. l 

Marszalek wzywa tyoh posłów, którzy gą 
za wnioskiem, aby powstali z miejse. Cała Izba 
powstaje, wobec tego marszałek konstatuje, że 
wniosek został jednomyślnie przyjęty. 

Przystąpiono do porządku dzienuego. Dr. 
Skałkowski motywował wniosek o prze- 
strzeganie postanowień ustawy egzekucyjnej 
o przedmiotach z pod egzekucyi wyjętych. 
dhowałónie odpowiedniego wezwania do rzą- 
du konieczne jest x tego względu, że no- 
wele egzekucyjne z 10 czerwca 1887 prze- 
staną obowiązywać z ehwiją wejścia w życie 
ustawy o postępowaniu egzekucyjnem % 27 maja 
1896. Potrzeba więc, aby wydane zostały od- 
powiednie rozporządzenia do władz administra- 
cyjnych i skarbowych, polecające im przestrze- 
gać przy egzekwowaniu podatków i należyto- 
ści skarbowych tych samych ograniczeń, jakie 
chronią dłużnika wobec wieraycieli prywa- 
tnych, tj że nie wolno zabierać odzieży, po- 
ścieli, bielizny, narzędzi pracy, zapasów opału 
i żywności na dni 14 itp. Sejm powinien więo 
uchwalić odnośną rezolucyę. Wniosek p. Skal 
kowskiego odesłano do komisyi podatkowej. 

Z kolei p. Kramarezyk uzasadniał 
wniosek o zmianę przepisów eo do sprzedaży 
mięsa. Mówca dowodził, że uciążliwe rozpo- 
rządzenie o niszozenie mięsa wągrowatego pod- 
kopują dobrobyt włościan i zabijają w nich 
chęć produkcyi trzody chlewnej. Weterynarze 
powiatowi i handlarze trzody dopuszczają się 


że nauczycielom dają na koszta przenosin tak 
małe zasiłki, iź nie pokrywają one nawet po- 
łowy rzeczywistyeh wydatów. W ten sposób 
rujnuje się biednych nauczycieli. Mówea żąda 
więu, aby tę kwotę podwyższono na 6.000 złr., 
a natomiast obniżono o 1.000 zir. kredyt wy- 
znaczony na konferencye Okręgowe. 

P. Soleski oświadcza, że pragnie sko- 
rygować mieso stanowisko zajęte przez p. Ber- 
nadzikowskiego. Przenosiny są wogóle czemś 
niezdrowem i dlatego życzyćby sobie należało 
raczej, aby pozycya odnośna zniknęła zupełnie 
z budżetu, a nie rosła Mówca pragnie więc, 
aby Sejm wyraził życzenie , iżby przenosin na- 
uczycieli było jak najmniej, a jeżeli one są jvż 
absolutnie niezbędne. aby w tym razie lepiej 
wynagradzano oduośnym nauczycielom koszta 
przenosin. 

Wiceprezydent Rady szkolnej krajowej 
dr. Bebrzyński odpowiedział na uwagi 
zrobione przez pp. Bernadzikowskiego i Sole- 
skiego, że przenosiny nauezycieli nigdy nie są 
aktem kaprysu, lecz poprzedza je gruntowne 
badanie stosunków przez Wadą szkolną okrę- 


|gową i krajową. Wtedy tylko Rada szkolna 
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zarządza przeniesienie, gdy to jest potrzebne 
w interesie dzieci, szkoły lub samego nauczy- 
ciela. Bardzo częste są wypadki, że nauczyciel, 
który w jednej gminie naraził się ludności i 
stał się niemal niemożliwym, przeniesiony do 
innej gminy, zyskuje szacunek i symnatyę o- 
gólną, a i władza szkolna puszcza mu jego da- 
wns nietakty w niepamięć. Co się tyczy zwro- 
tu kosztów przenosin, to Rada szkolna nie 
może wprawdzie dawać na ten eel wielkich 
sum, ale nis można powiedzieć, ażeby nauczy- 
eielom działa się krzywda. 

Co prawda bywają nauczyciele, którzy li- 
kwidują sobie nieproporcyonalnie wielkie kosz 
ta przenosin, którzy przewożą chyba duży in- 
wentarz i krescencyę i liczą sobie mnóstwo 
fur, — że tak przesadnych żądań, Rada szkol- 
na nia może uwzględnić, temu nis należy się 
dziwić. Następnie oświadczył p. Bobrzyński, że 
Rada szkolna z całą gorliwością zbada poru 
sZON6 przez ks. biskupa Puzynę kwestye. To 
co się da zrobić w kwestyi materyalnej w gra- 
nicach budżotu, będzie z pewnością zrobione, 
trudniejsza natomiast rzecz będzie z urzeczy- 
wistnleniem myśli ks. biskupa co do prawnego 
stanowiska katechetów, gdyż to wymagałoby 
gruntewnej zmiany całej ustawy szkolnej. 

*o przemówieniu sprawozdawcy da Ko- 
złowskiego, który gorąco popierał myśli 
rzucone przez ks. biskupa Puzynę, przystąpio- 
no do rozprawy szczegółowej. 

Przy rubryce IX (na konferencye okręgo- 
we 84.524 złr.) zażądał głosu p. Wojociki 
żądał, aby tę rubrykę znieść, a pieniędzy tych 
użyć na inny cel. 

Dr. Bobrzyński oświadczył, że usta- 
wa nakazuje odbywanie konferencyi okręgo- 
wych, zatem dopóki ustawa szkolna nie zosta- 
nie zmieniona, dopóty Radą szkolna musi się 
domagać funduszów na te konferencye. 

uhec tego wyjaśnienia oświadeza p. 
Wójcik, że odstępuje od żądania zupełnego 


żone i konstatuje prawdziwość przytoczonych 
przez adwokatów okoliczności faktycznych, po- : 
czem rozprawą zostaje przerwaną a trybunał 
udaje się na ustęp w celu naradzenia się. Po 
kilku minutach trybunał wraca, sędziowie wkła- 
dają birety na głowę i stojąco przewodniczący 
wygłasza wyrok. Potem sędziowie siadają a 
przewodniczący w krótkości podaje motywa 
wyroku. 

Co do przedmiotu spraw dzisiaj rozstrzy- 


brać znaczne sumy pod pozorem, iż przezna- 
ezone są na zdemaskowanie |akiagoś zdrajcy. 
Bezpośrednio po tem aresztowano D reyfusą. 
Opowiadają, że rząd obawia się, że w razie re- 
wisyi procesu Dreyfusa wyjdą na jaw nie- 
czyste manipulacye, mogące skompromitować 
jeseralny sztab. 

Pisma tutejsze podały dziś nazwisko adwo- 
kata, który oświadczył, iż wie od jednego z 
ezłonków sądu wojennego, że akty, na podsta- 
wie których skazano Dreyfusa, wyszły dopiero 


ganych, to były one proste 1 niezawikłane i |po wyroku na jaw. Adwokat ten nazywa się 
mogły być w krótkim przeciągu czasu rez- | Salles. Dawniejsi ministrowis Dupuy, Gać- 
strzygnięte. Jednak trzeba wziąć na uwagę, że |rin i Poincaró, oświadezyli również, iż ówcze- 


ta ioh prostota i miezawiłość właśnie wskutek 
nowej procedury tak wybitnie się zaznaczyła. 
Gdyby te pozorne zarzuty formalne, które 
strony pozwane podnosiły, na cierpliwym pa- 
pierze szeroko przedstawiane i argumentowana 
były, z pewnością dałyby powód do przecią- 
gnięcia ad calendas graecas sprawy, która dzi- 
siaj w 16 minut wyrokiem załatwioną została. 
Jest to najlepsza pochwała dla nowej procedu- 
ry cywilnej 


A 
« 
Wiedeński „Sport“ przytacza jako dowód nie- 
zwykle silnej i kościsteje budowy, że u ogiera czy= 
stej krwi „Fordhama“, sprowadzonego Świeżo z Ama: 
ryki, obwód piszczeli poniżej przednich kolan wy- 


| 


nosi 24 em, i dodaja: „Tak silnej budowy ogiera ; 


czystej krwi chyba nie ma w Austryi w żadnem 
stadzie”. 

Otóż i w Galicyi wychowują się nie dużo gor- 
szo; obwód pisrczeli poniżej kolan u ogiera czystej 
krwi „Eneo“ (po Ilmur od Bez końca) chowu hr. 
Jana Tarnowskiego z Cherzelowa, a będącego obe- 
cnie własnością p. Kazimierza Tuczyńskiego, dokła- 


sny minister wojny Mercier nie zakomuniko- 
wał im migdy dokumentów kompremitujących 
Dreyfusa. 

Londyn 28 stycznia. Do Morning Post do- 
noszą, że kanonierki egipskie puściły się w kie- 
runku górnego biegu Nilu, detarły do szóstej 
katarakty, lecz derwisze zmusili je da odwrotu 

Wiedeń 28 stycznia. Sfery kompetentne 
zaprzeczają kategorycznie doniesieniu niektó- 
rych pism, jakoby istniał zamiar opodatkowa- 
nia schronisk alpejskich z tego powodu, że w 
schroniskach tych sprzedają turystom środki 
żywności, Rząd nie tylko nie ma zamiaru szy- 
kanować stowarzyszeń alpejskich, lecz przeci- 
wnie czująg ieh pożyteczną działalność, trakto- 
wać je będzie w sprawach podatkowych e jak 
największą względnością. 

Minister spraw zagranicznych hr. Gołu- 
chowski wyjechał dziś na kilka dni do Lwowa 
w Sprawach familijnych. 

Prega 28 stycznia. W sejmie czeskim po- 
stawił dzis p. Nitsche wniesek o ustanowienie 
urzędowego tłumacza sejmowago, któryby waż- 
niejsze mowy tłumaczył na drugi język krajo- 
wy. Poseł Lippert postawił wniosek o zapro- 
wadzenie kvryi narodowych z prawem zakła- 


dnie mierzony, wynosi 28 cm., więc tylko o jeden | dania veto. Ze strony czeskiej zainterpelowano 


cm. mniej od sławionego dla grubych kości kelosa 
amerykańskiego. + 


* * 


Próbka geograficznych wiadomości franonskich. 
„Le Sport universal Illustré“, tygodnik w Paryżu 
wydawany bardzo atarannie i ozdobnie, zamieszcza 
w jednym z ostatnich numerów artykuł o szkole 
kadetów w Pradze z kilkoma ilustracyami, przedsta- 
wiającemi ówiczenia uczniów, pieszo, konno i na 
bicyklach i pisze przytem: „Szkoła w Pradze ma 
w Węgrzech mniej więcej to znaczenie co we 
Francyi szkoła w La Fleche“, Widocznie zatem 
Praga leży w Węgrzech! 


Część ekonomiczna. 


Wiedeń, 26 stycznia. 
(Z). Wojna, którą prowadzi giełda z bur- 

mistrzem Wiednia dr. luegerem, ma wielce 
komiczne zabarwienie.. Dotychczas ilekroć dr. 
Lueger czy to w Radzie miejskiej, ozy w pry- 
ju, zaraz nazajutrz był na giełdzie dotkliwy 
spadek kursu akcyi tramwajowyeh, obecnie zaś 
dzieje się przeciwnie. Dr. Lueger na publi: 
cznem posiedzeniu Rady miejskiej zapewnił so- 
leanie, że gmina nie przyjęła żadnych a ka- 
dnych zobowiązań w kwestyi tramwajowej, a | 
mimo to giełda, aby dać burmistrzowi do po-| 
znania, że nie wierzy jego słowom, śrubuje bez 
pamięci kurs e traiawajowych w górę.| 
Wezoraj jak wiadomo podniosły się one o 20 
złe, dziś ponownie podrożały o 2 złr. Zwyżka 
dzisiejsza byłaby nierównie znaczniejsza, gdy- 
by nie to, że bardzo wielu srekulantów ohcąa 
zgarnąć suty zysk, osiągnięty w ciągu jednej | 
doby, wyrzedawało akoyć tramwajowe, Oprócz | 
tych akoyi poszukiwane były także akcye kre- ! 
dytowe już dlatego, że Berlin je kupował, mi, 
też dlatego, że opowiadano, iż dywidenda wy- 
niesie oo najmniej 17 zir. Za kika dni napły-| 
nie na targ sporo gotówki za kupon lutowy. | 
Suma notrzebna do wypłaty tego kupmu wy- 
nosi 29'|. miliona renskich, W Borlinie ta- 
nieje gotówka stsle i eskout prywatny spadł na 
3*|,, a więc niżej urzędowej stopy bankowej, 
natomiast w Londynie drożeje tak, że nie ma 
nadziei, aby Bank engielski w tym tygodniu 
obniżył eskont. 

Ostatnie notowsnia : 

Kredyty anstr. 35750, węgierskie 382 —, 
Angjobaaki 162 —, Uniowy 30250, Bankverei- 


ny 259'—, Lknderbanki 21850, Ludwiki 213:—, | 


Cxerniowieckie 297-—, Elbethąle 265-—, Renta 
papierowa 10245, srebrna 10245, austryacką 
złota 121'80, austr. renta wal. kor. 10270, wę- 
gierska złota 121'15. węgierska renta wal. kor. 
99:35, dukat 5'68, 20 frankówka 953'/, , marki 
11:76 —, ruble 1-27'/,. 

Wiedeń 26 stycznia. Pszenica na wiosnę 
11.64—11.57, żyto na wiosnę 8.69, owies na 
wiosnę 6.64, kukurudza na maj czerwiec 6.42. 


rząd w kwestyi uchwał sejmu dolno-austry- 
ackiego, dotyczących języka  wykładowego 
w szkołach. 


HOTEL IMPERIAL. 
pierwszorzędny hotel, restauracya i kawiarnia, 
Lwów — ulica Trzeciego Maja. 


Przyjechali dnia 28 stycznia. Dyr. K. Brück 
i H. Głoldlust z Czerniowiec L. Żeleński z Zaczer- 


i Podziękowanie. 

Wielce czejgodnemu ks. Ziółkowskiemu za do- 
i otuchy zb lałym duszom słewami osłody, jaketeż 
, konwentom OO. Bernardynów, 0O. Karmalitów, PP, Pro- 
| fesorom i Kolegom za wzięcie udziału w tak ciężkiej 
! chwili i W. P. Antoniemu Kurkewskiemu, właścicielow 
| zakładu pogrze'towego „Concordia“, za bezinteresowne urzą- 
| dzenie „pogrzebu śp. Teofilowi Zgedzie, słuchaczowi III ro- 
| ku Po'ivechniki, składamy serdeczne tysiąekrotne podzię- 

kowanie. Rodzina Zgodów. 


Zarzad hotelu „Imperial* ul. Trzeciego Maja 1. 8 ma 
zaszczyt dowieść, iż objąwszy z dniem dzisiejszym we wła- 
sny zsrząd „ISawriarmię Imperial" poczynił 
wszelkie ulepszenia ku wygodzie P. T. gości służące, 
| ośmiela sie takową polecić łaskawym wzgledom 
Przeszło I50 dzienników we wszystkich jezykach. 


Specyalieta chorób skórnych i wenerycznych 
Dr. J. HESCHELE * 


b. sekundarjusz na klinikach prof. Neumana Kaporiego 
i Langa, ord. od 10—12 i od 3—5 pp. 
ul. Kopernika 1. 26. 


Dr. Jan Papóe 
sekundarynsz oddziału chorób skórnych i wenecy- 
cznych szpitala powsz. we Lwowie 
UL Piekarska 1, 4 I piętro. Ord. ed 8— b, 


Dr Leor Rapp 
chorób wsnerycznych i skórnych, ordynuje 
przy ul. Piekarskiej 15, 


lekarz 


Jako dobrą i pewną lokacyę 
polecamy 
4", Listy ktpoteczns, 
40, Listy hipoteszna koronowe, 
56/, Lisy hipoteczne premiowane, 
40/, Listy Tow. kred. ziemskiego, 
4'/,0/, Listy Bauku krajowego, 
be/, Obligacye Bankn krajowego, 
40/, Pożyczkę krajową, 
40), Obligacye propinacyjse 
i wewalkia renty państwowe 
Papiery te sprzedsjemy i kupujemy po naj- 
dokładniejszym kursie dziennym. 


Kantor wymiany 
o k. uprzyw, gałicyjskisgo akcyjnage 
Banku hipotecznego. 


S4 Kantor wymiany i oddział depozywwy prze- 
niesiony do lokalu parterowego w gm bwnkowym 


Lwów 28 stycznia. (Z Izby handlowej). 

Akcye za sztuke: Kolej gal. Karola Ludwika 200 
zł m. k 212. - do 21500 *Kolej Lwowsk:-Czern -Jassla 
n 200 zł. w. & 2354 — de 297.—. Banku hypetecznego po 

00 zł. w. a. 385.— do 395.—, Akcye garbarni w Rzesze- 
wie po 200 zł. w. a. 208.— do 310. -. Tow budowy wa- 
gonów w Sanoku 262.— do — —, 

Listy zastawne za 100 zl: Banku hipot. galic, 
5 proc, los. w 40 iat a 10 proc. prem. 110.00 do 110.70, 
4 i pół proc. lon. w 50 lat 100.— do 10070, 4 proc. los 
w 60 lat 96.50 de 9720. Banku kraj. 4 i pół proc. los. w 
5l. lat. 100.80 do 101.50, Banku kraj 4 proc. los. w57 lat 
98.30 do 9870, Tow. kred. gal. ziemskie ż proc. (iemisys) 
9789 de 98.50, 4 prec. los. w 43 i pół latach 97380 do 
A8-—, 4 proc. los. w 56 lat 96.75 do 97.45 

©bligi za 100 zl.. Gal. fand. propinacyjnego 4 pre. 
98:10—98.80, Bukowińskiego fund. propin. 6 proc. 10275 
da —.—, Kom. Banku kraj 5 proc. (I emisyi) 100.30 do 
101.00, Kolejowe lokalne Banku krajowege 4 procentowe 
po 200 keron 97.50 de 98.20, Pożyczki kraj. 6 proc. 108. — 
le —.—. 4 proc. z 1891 r. 97.80 do 93.50, á proc. po 200 
keron z 1898 roku 96.80 do 97 00. 

Momeiy. Dukstcesarski 5.64 do 5.74. Napoleondor 
9.49 do 9.59. Półimperysł 350 da —. -. Rubel rosyjski 
pajieremy 127-20 do i2820. 100 marek niemieckich 58.65 
od 59.1 


9.10 


obowiązujący z dniem 1 października 1897 (czas 


56:10 


War- 


środkowo-europejski). 
-Pene |--FOTO TW ROW 
posp ] saab. 
przy*h a gedz D U Lwowa: 
g:04]| 7 Podwołotzysk ną dworzea Podzaracz © 
3-30] Z Podwołoczysk ma dworzae główny 
Z Krakawa (Wiednia, Berlinas, Wrocławia, War- 
| azawy), s Orłewa, Chabówki, Jasła przez Ere- 
szów 
Z Ickan, (Rumunii, Bnkewiny, Musiatyna i Kałusra) 
Q| Z Janawa 
. Z Tarmopola f Brodów na dwerzes Padzameza 
Z Eawocznugo (Pesztu, Kalase, Ohyrewa i Btryja) 
Z Tarnepola í Brodów na dworzaa główny 
Że Sokala i Rawy ruskiej 
z Krakowa, ( Wiednia, Borlina, Wracławia 
szawy, z Orłowa, Peaztu) Ckyrawa 
Z Jarosławia 
1:15] Z Janowa 
E Krakawa, (Wiednia Ohabówki, Rawy r., Sambara) 
Za Ekolega i Stryja, Kałnsza i Chyrawa. 
Z Czerniowiac, (Rumunii, Husiatyna i Kałusra) 
Z Podwołoazysk, Bredów, Kepyczyniee, Huasiatyna, 
Ba dwarzee Podzamcze 
Z Padwołoczysk, Rredów, Kopyczyniea, Musiatyna, 
na dwerzec główny 
Z Sokala, Bełzca i Jarosławia przez Rawę rusk 
Z Eodwołoczysk (Kijowa, Odassy) Padwysokiaka, 


Brodów, xa dworzec Padzamcza 
Z Ickan, (Rumunii, Tozowyj 


nia. S. Wybranowski z Kimirza, E Piotrowski i Z Podwałoczysk (Kijewa, Odessy), Padwysokiega, 
dr. A. Krzyżanowski z Krakowa W, Polański z e pion "EZ Sworżec KaBy c A, FRYZ 
` a . . a r: awa BANIA, arlina, reciawia 1al- 
Rudnik. J. i 8. Lipkowscy z Ukrainy J. Stanko | | — er Onewa, Roz xadowa, Nadbrzezia, RÓ 
i ` s Chyrewa przez Przemyśl 
wicz Z Stanisławowa. K. Ch. Legrand Z Brukseli, | | gis - Z Frakawa. (Wiednia, Yrosna, Iwonicra, Rymanowa 
S. Małachowski z Rosyi. | Sanoka, Jasła przez Bzeaz, i Rawy r preas Jaroslaw 
R ao R A dn 9'10]| Z lokan, Śuczawy, Radowioce, Nowenielicy i Kałnazą 
= 9-30]] Z Krakowa, (Wiednia, Berlina, Wracławia, War- 
HOTEL ŻORzA szawy) Wieliczki, Rawy rnakiej przez Jarasłew 
Orłowa, Mszany, Jasła. Krosna, Iwonicza, Ry- 
Lwów -= Plac Maryacki. manewa, Mego-Labarcza p:zez Przamyśl 
k A Ą Gi 9:43 Z Pedwełeczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, Kapy- 
28 , ı Kapy 
Przyjechali dnia stycznia. JE, br. Mer- : aa. desa e M LA giereg Ped:ramoze 
r . -50 £ Iekan umuni wobeńy r. iat: F 
tens z OK ca o E R z Krakowa. S. ||| „85 Z Pedwoleczysk, (Kijema, Odeny, Bradów, Kopy 
hr Tarnowski z Sniatynki, A, Oborski z Mielca. czyniac i Eedwysakiege na dworuea główny 
» . K 5 g 5 s = 10 2] Ze BLelego, Stryja i Chyrrwa 
E. Rulikowski z Król. Polskiego. Ka. Piaskiewicz 12:10]| Z Ławacznego (Pasztu) Stryja I Kałunsa 
B ą |mapa 
z Stanisławowa. Hr. O. Ponińska z Wołynia. Hr. : 
Starzeński z Dąbrewy. ze Lwowa: 
pe A'40|| De Krakowa (Wiednia) Chyrewa, Bamhera, Roz- 
HOTEL EUROPEJSKI. STA OS EON Rymanewa, 1wo- 
micza, Frasna, Rawy ruskie, 
A L B E R T S Z K 0 W R 0 N 5'20 || De Ławocznego (Munkacza, Pasztn) Okyrowa 
l 1. . 6 0u Do Pedwołoczysk, Bredów. Pudwynakiega z dw. gł, 
Lwów ===) Plac NMaryacki. | 640 Da Ickan, Jasa, Bukaresztu, Kezowy. a P 
j i i i i 6-1 Do Fodwałocz , Bred „dwysokiego z dw. Podz. 
Przyjechali dnia 28 „Stycznia. Hr. Wilezek || 4] oae tzkawmacć Masiatyna, Nowosielicy, Bar: 
z Hruszowa, © Lekczyński z Remenowa. J. Gra-! homain, Radawioe i Bumy | na) R 
> . s . . | . w ” D wW ja 
bowski z Koniuchy. W. Tomżyński z Krasiczyna. pa Da mata <Wodkzegch 0 a a > 
i i 8 50] De Janowa 
J. Welgner z Komarówki. M Bnier z Krakowa. Eo Doo a ioy, z PEC. 
= ©. Jeezy W 0 Waga 0 oai > ka, Obyrowa, Iwenicza, 1 ynanowa, Śtróżega ; 
- do Pesstu 
H 0 T E L F R A N C U S K | — 9:20] Do fkalega, Hrabenawa, Kałusza i Ohyrowa 
F i - 9:25] Do Sokala, Rawy ruskiej, Bełzca £ Jarosta wi 
we Lwowie, plac Maryacki E 10-05] Do Pedwatoezysh, Bradów. kopyozymiea, Huslatyna 
; P v r Pedwyaokiego z dWwerca główneg 
W nowym zarządzie, zupełnie odnowiony 10:21] pe Podwoleczy:k, Brodów, Podeysokiea, Kepyczy- 
(F. C. Proksch)* 10:45] p Pe adnie, z dwor.a Podzamcze 
2 s A b. — * a lckan (Jaaa. Gałacn. Buk. K 
l Przy:echali dnia 28 stycznia. Dr. Kołaczkow- | 1.55 Do Padwełoczysk, W kare") 
ski z żoną z Złoczowa. J. Szaibowa z Hruzdyczowa, | Gia oko UA sy RP ję 
rb + : . . H . . „«ermiowiec 1 usiąt „ Kat 
DP. Olszański z córką i K. Barvie z Woli Miehowaj. W lekam. << | 2964 2 MAJOWA) 
toni ; seaman ler nig | j Do Krakawa, Wiednia, Wrecławia, Berlina, Ra 
P. Zieniewicze z Daszawy. P. Niwicki z Bortnik. zast doga WIORSW=l = | , Rawy 
J. Kędzierski z Meryszczowa. J, Trabauer i M.|| — | 8700] Do Janowa 
Gottlieb z Wiednia. Z. Romańska z Rosyi P. Gur-|| Z | ego] po pad wia 
» Fc. n A za a 
ski z Sądowej Wiszni. P. Sozańska z Monasterzysk. | | | E) „da sm 
ae "i j D akowa iednia Araza cławia, Rar- 
B- Schwager z Podwołoczysk. K., Winniecy z Tu- | - 4 mia, PRAS <ONAŁ zza: RAY Papier 
rad P. Kossakowa z Krakowa. P. Tłuchowska z || 1:05]| Do Sakala, Rawy raskiej 
y7 ” | = T25} o Tarnopela r dworca głównega 
Kijowa. W. Borowik z Odessy. — 1:30|| Do Ławocznego (Pesziu) Ohyrowa i Kałusza 
| TKT] Do T:rmcpola © dworca Podzamcze 
WS REECE ZKE E E SEEE: 7:48 || Da Janewa = Ak. í 
NADESLANE. 103 | Da kas (a apa Kan) 


Ruhryka ta nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze też 
ena za nią na siebie Żadnej odpowiedzialności, 


EE AGE DA 


Specyalista charób wanerycznych, skórnych 
narządu moczuwego i płciowego 


Dr. ANNA Padalewgki 


b. jekarz na klinikach waniw. w Wiednia, Barlinia i Paryż 
l Operator 
|! Ord. przy ul. Akademickiej 1. 8 od 10—12 i od 3—5. 


De Krakowa (Wiednia. Warszawy i Berlina) Cha- 
bówki, Rozwadawa, Obyravra, Ryinanowa, lwo- 
nicza, Samoka i Jasła 

11:00]| De Podwałeczysk, itredów, Kepyczyniaa i Hnuia- 

1127 tyna £ a l konar 
E De Fodwełeczysk, Brodów, Kopyczymiaa i ; 
na z dwarcu Padząmcze e Husiaty 


Uwaga. Ozas środkowo-europejski różni sie od czasu 
lwowskiego o 36 minut. Głodz. 13 czasu środknwo-europej- 
ukiego równa sie godz. 12:36 podług zegaru lwowskiego. 

Nocne godziny od 6 wieczorem do g. 5 m. 59 rano 
objete są Rustemi ramkami. — Biaro informacyjne e. k 

! kolei państwowych przy ml. Trzeciego Maja l. 6 (Hotel 
Imperizl), udziela wyjaćnień w sprawach kolejowych, sprze- 
daja wszelkiege redzaju bilety jazdy i rozkłady jazdy 

| w formacie kiezzonkowym 


4 


Przygody francuskiego szlachcica 


Z pamieiników Gastona de Bonne, sieur de Marsac 
przez 


STANLEYA WEYMANA. 


Przełożyła z kngielskiege Eugenia Żmijewska, 


(Ciąg dalsz 

Deszcz kropił i już zmierzchało, gdyśmy 
do miasta wjechali, pomimo to panował w nim 
ruch duży, na ulicach ludzie stali gromadkami, 
rozprawiając poważnie. Z oddali dolatywał od- 
głos dzwonów, a w pobliżu katedry zgroma- 

zonemu tłumowi ktoś odczytywał jakiś mani- 
fest czy też obwieszezenie, przylepione na 
murze. : 

Dalej zaowu żełnierz w ponsowych bar- 
wach Ligi, kurzem przydrożnym okryty, ©08 
prawił zasłuchanej w słowa jego ciżbie. 

Wielu przygiądało nam się po drodze, 
niejeden miał ochotę się odezwać, lecz jechą- 
łem prosto przed siebis, nie zachęcając nikogo 
do pogawędki. 

Przy północnej rogatce, shoć do zachodu 
słońca brakowało jeszcze pół godziny, strażnik 
już wrota zamykał. Ujrzawszy nas z oddali, 
wstrzymał się, a w edpowiedzi na moje upo- 
mnienie, raruknął, że dziwne czasy nastały i 
że samowola rozgościła się wśród ludzi. 

Nic nie odparłem na te filozoficzne uwagi, 
pragnąe jak najprędzej wydostać się z miasta 
i jaknajmniej po sobie śladów zostawić. 

Skorośmy tylko wyjechali za rogatkę, u- 
stąpiłem mojego miejsca Fanohette. Przez milę 
cewałowaliśmy w milczeniu, wreszcie na roz- 
stajnej drodze podie rzeki zarysowała się ober- 
ża, do której zdążałem. Z okien biło światło, 
a z wnętrza dolatywał gwar ludzkich głosów. 

Widząc, że mademoiselle zdrętwiała niemal 
od długiego siedzenia na kulbace, chciałem ją zsa- 


Woda Fiolkow 


_ Sklep do w wynajecia, Czarneckiego l. 4 


Lubaczów. 
- Wiadomości artystyczne Lwów 
Pismo muzyczne — artystyczne Numera 
okazowe gratis. Rocznik w ezdobnej opra- 
wie 1.60. 
M SAME OEYŁ ti 
osiadł 


DERTYSTA z Warszawy 


mieszka nad apteka Wgo Alexiewicza I p 

Une personne frangaise cherche une 
place cemme bonne et pour differents 
ouvrages, personne d'une quarantanre. 
Adresser chez Madame Louise Sabatowska 
Melle Marie Dennler, Rozniatów. 

5 pokoi z przynależytościami, Braje- 

rowska 12. 4 

De majęcia 3 pokoje, nyża, kuchnia 
z przynaleźnościami. Kampiana 7. 

Monsieur désire prendre une con- 
versation frangaise collective. Conversation 
restante: 


Sprzedam 


moją wieś 682 morgi bardzo dobrej gle 
by w czem 150 m. lasun w pieknej ukolicy, 


w TOBY 


siępstwo 


Wien 


„Pasiecznik liczący lat dwadzieścia 
Magisier farmacyi z Dcio leciem po-| kilka, kawaler poszukuje posady. Adres 
szukuje posady pod „W“ poste restante|poSt. restante K. R Sazsćw. 


zp. p kupców mecha- 
ników, nazczycieli jazdy 
na Rowerach, cyklistów lub Tow. 
|| gimnastycznych chciał otrzymać ZAs 
tabryk rowerów, w komis 


lub aa gotówkę, na sezon 1898 jakoto : 


STYRYA, HUNBER i COLUMBIA 


celem dalszej rozsprzedaży za wysoką 
prowizya, zechce sie zgłosić z poda- 
niem referencji do naszego generalne- 
go zastepcy. Adres: „KEUMBER* 


dzió, ale odrzuciła dumnie moją pomoe; mu- 
siałem więc poprzestać na zaleceniu gospoda- 


— Czym widział? — kogo? — spytałem 
zdziwiony, bo ani ja, ani on nie wymieniliśmy 
żadnego nazwiska. 

— Ależ księcia. 

Wszak księcia de Nevers ta nie ma — 


rzekłem z obawą. — Mówiono mi, że w Breta- 
nii przebywa. 

— Mon Dieu! — zawołał oberżysta, wzno- 
sząc ręce do góry. — Więc wasza miłość o ni- 


czem nie wie? 

— Nie nie słyszałem — 
pliwiony. 

— Wasza miłość nio słyszał, że najpotę- 
niejszy i najsławniejszy pan, książę de Głuise 
zamordowan. 

— P. de Guise zamordowan? Te niepodobna! 
— zawołałem zdumiony. 

Kilkwkroć głową pokiwał i miał widoczną 
ochotę udzieliś mi szczegółów bliższych, lecz 
|przypomniawszy sobie nagle, że słowa jego 
|usłyszałoby kilku gości, siedzących naokoło 
ogniska, po za mną, powstrzymał się od kon- 
fidencyj i rzekł tylko: 

— Tak, panie, książę zamordowany. Wieść 

| ta przyszła tu wczoraj i narobiła popłochu nie- 
mało. Jeśli te, co powiadają, prawda, zdarzyło 
się to w wigilię Bożego Narodzeniu. 

Byłem jakby piorunem rażony. Nowiny 
te niespodziewane a tak doniosłe, mogły zmie- 
nić postać Francyi. 

— Jakże się to stało? — pytałem. 

Gospodarz zakrył sobie usta dłonią i za- 
d 


odparłem zniecier- 


Usuwa z twarzy pryszczy, liszaje, trą- 

dziki, pierschnienia i łuszczezie skóry, 

wygładza smarszćzki, pory i doły ospe- 

we. Twarz odświeża, ubiela i wydeli- 
kaca. Cena 1 złr. 


2 0 MAT tra 


LWÓW : skiepy własne ulica Kopernika 1. 3, ulica 
Halicka 11. KRAKÓW: Sukiennice l. 20, CZER- 


PRZEGLĄD z dnia 29 stycznia 1898. 


kaszlał, a pociągając mnie za rękaw z ukradka, 
dał mi znak, że wobec ludzi nic więcej powie- 
dzieć nie może. Chciałem pod pierwszym le- 
pszym pozorem wysunąć sią z nim do drugiej 
izby, gdy nagle nad uchem moim zabrzmiał 
jakiś głos ostry. 

a R AA głowę i ujrzałem wysokiego, 
chudego dominikańskiego braciszka. 

— Kto pytał jak się te stało? — wołał on 
tocząc groźnem wejrzeniem dokoła. — Czy jest 
jeszcze we Franeyl człowiek, któryby o tem 
nie słyszał ? Czy jest choć jeden taki? 

— Ja odpowiadam za siebie tylko i mówię 
raz jeszcze, że o niczem nie wiem —rzekłem. 

— A wiy się waszmość dowiesz, Słuchaj! 
Słuchajcie wszyscy — zawołał, podnosząc pra- 
wicą i wymachując nią zawzięcie. — Winnym 
tej śmierci jest nędzny hypokryta i krzywo- 
przysięzca, zasiadający tak wysoko, że ramię 
Sprawiedliwości dosięgnąć go nie może. Prze- 
kleństwo na jego głowę, on to bowiem prze- 
lał krew męża świątobliwego i, czystego jak 
lilia, wybrańca Niebios. Piekło go też pochło- 
nie, i to juź niebawem, zanim jeszcze ten rok 
kresu dobiegnie. Za krew przelaną niewinnie, 
własną zapłaci. 

— Ta! ta! ta! — wtrąciłem — szumnis to 
brzmi; chciałbym jednak wiedzieć, na czyją 
głowę spadają te przekleństwa 

— Na krwiożerozego tygrysa! — zawołał — 
wprawcę zbrodni, przez którą ostatni ze świę- 
tych i męczenników w wigilią Bożego Naro- 
dzenia światło niebieskie ujrzał 

— Chciałbym jednak dowiedzieć się, jak to 
było — przerwałem. 

Braciszek zaczął wówozas opowiadać: jak 
oddawna już ostrzegano księcia T Guise o za- 
mierzonym przeciwko niemu zamachu, lecz wie- 
rzyć temu nie chciał, mówiąc: „On się nie wa- 
ży;“ jak wreszcie dnia owego wczesnym ran- 
kiem do drzwi książęcych zapukał wysłaniec, 
wzywając go natychmiast przed oblieze króla; 


Jan Ihnatowicz 


NIOWCE: Rynek 2. 


Roe v © UPRAW Pala aiw 
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Eaupfpostlagernd. 


budynki murowane przy gošcincu, blisko 
kolei, percelacya ładna. 
Wiadomość Towarzystwo Zaiiczzowe 
Brzostek, 
Kawa olbrzymia pół Ko 1.10 et. „Sy- 
riusz* ul. 5 Maja l 2. 


lub kontrelor 


chlubne 


100 fraków poszukuje handel Jaszczyszyna 
gmach Teatralny. 
JAwiaty paryzkie w wielkim wyborze 


pernika 4. 


poleca Salon Méd, Baternay ulica Trzecie- w 
go Maja 13. +. p 

NA redute eleganckie domina, kostiu- 
my, Rynek 41 II p. 

Azalia. Milczałam, povóż łudzić się 


dałej, dowód obojętności podczas pobytu 
mając. Mówiłam, zapomniesz predko, In- 
na — prawda ? 


006680)5060068 
Wincenty Kuczabiński 
Lwów 


ulica Kopernika 2. 
polega 


Drogi | bra #. Paszsowskiego 
jest do nabycia we wszystkich 
księgarniach. 


krzyżowe. 


Płiskorzeźb 6 


Zarządzający administrate r 
z ukończoną akademia rol- 
Riczą i szkołą gorzelnicza oraz kilkuletnią 
praktyką w kraju i zagranica, posiadajacy 
h iwiadectwa i rekomendacye zna 
150 sukien balowych, 10 krakusów,jnych osób, poszukuje odpowiedniej posā- 
dy, może złożyć kaucye. 
Zgłoszenia . Wny Piiawski, Lwów, Ko- 


= me z mag "p 


NOZNA a 
dla rolników! 
Reforma podatkowa 


Objaśnienie nowej ustawy po- 
datkowej ze szczególnem uwzglę- 
dnieniem rolnictwa 


przez 


7 2% DĄ GTA uko, 9070 c 


Zadziwiająco niskie sa ceny wszelkich papierów i przyborów kancela - 
ryjnych oraz towarów wchodzących w zakres palenia w nowo otwartym sklepie, 


S. W. Niemojeowskiego Lwów, pl. Marjacxi 8 


Proszę łaskawie przekonać się, że najtańszem źródłem zakupu jest powyższy | 
' sklep. — Cenniki 


GALICYJSKI 


BANK KREDYTOWY 


prayjimuje wkładki 


Żecoz ski 
i oproeentowuje takowe 


Abonować najlepiej 


wszystkie pisma krajowe i 
nale mód  beletrystyczne, 
w najstarszem 


biurze dzienników i ogłoszeń 


Ludwika Plohna 


Lwów ul. Karola Ludwika 9. 


Doręcza się pisma umyślnymi posłańcami do domu, dba- 
jąc szczególnie o punktualność i skrupulatnosó w usłudze. 
Pisma peryodyczne wysyłam także na prowincyę. 


Bióro Świderskiego w Tarnowie 


pośredniczy w sprzedaży dóbr, realności poleca robotników polnych, 
fabrycznych jak również wszelką służbę dworsżą ! miejską. 


art OWE ZE TY 


a 
k 


na żądanie franco. 


e Taaa — 


ap 


i 
—IKĄ 


po 
roczule. 


zagraniczne a więc polityczne, żur- 
naukewe, humorysty:zne i t. d. 


RR ra 


; BE S 


malowane na 
płótnie i blasze 
naciągane na 
piotnie. 


Geny niskle. 
Cenniki 
gratis i franko, 
Druki parafialne 


na trwalem pa- 
pierze. 


fachowiec, z 


WER EEESTT AM 
W SER Not. 


$ : +» i: Z ładnym ogrodem przy ulicy 
Wincenty KuczabDiński Świętego Wojuiecha Nr. 14 we 
Lwowie 


Lowów 


Ogro 


zdolny w zaprowadzeniu i w pro- 
wądzeniu ogrodów, stara się O po- 
sade. Łaskawe oferty pod adresą 
O. K. post restarte Sokal. 


Na sprzedaż lub do wynajęcia 


W iila 


Kliższą wiadomość w kancelaryi adwo- 
kata Dr. Sołowija ul. Mickiewicza 3. 


dnik 


14 letnią praktyką, 


począ Wszy 
L'h A ayy 


ulica Kopernika 2. 


-G0000160035G 
Dla Fań 


najmodniejsze żaboty, kołnierze, 
grzebyki z brylantami i gładkie 
do włosów, żelazka i maszynki d 
wania, klamry, agrafy, szale balowe l tear 
tralne, pończochy jedwabne i niciane, pan- 
tofelki lakierkowe, kólczyki, proszki i 

bryloki brylantowe | 


Górski i Szydłowski 


Lwów, pl. Maryacki 8. | 


Poszukują posad nastąpujące nauczy- 
cielki: Polka dypl. z doskonałym jez. 
niem. i franc. muzyką wyższą. Polk 
dapl. z jez fanc, muzyka. Polka z po- 
znańskicgo a jęz. franc. niem. i muzyką 
artyst. (tylko de dokończenia edukacyi) 
Francuzka, muzyka wyż. angielski, 
poleaenia kilkoletnie, Francuzka naa. 
z jez. hiszpańskim. Francnz naucz 
u wyż. wykształceniem i rysunkiem. An- 
gielka z jez. franc. Niemka semin» 
rzystka. Niemka fróblanka z krawie- 
czyzną. Dwie froblanki Polki. 

Biuro nauczycielskie 

H. DE TEISSEYRE 

Kraków, ul. Św. Jana 18. 


Redaktor odpowiedzialny 


p 


saoleranie ; 


aptekach, 


S e A N: 


a 
Koniczynę 
czerwoną bez kanianki sprzedaje 
krawaty, Wojtkowa loco o. p. i stacya ko- 
szpilki lejowa Lipica dolna po cenie 40 
o fryzo- zł. za 100 kilo. Próbki franko. 


Ochrsuna marka: 
y Kotwica. 
Liniment, Gapsici comp. 
z apteki Richtera w Pradze, 
uznane jako znakomite palenia 


11 fi. do nabycia we wszystkich 
Tego 


pewszechnie ulubionego środka 


należy zawsze żądać tylko w butol- 
kach oryginalnych z naszą ochronną 
marką „Koiwioą” z apteki Richtera 
1 z przeżormością uznawąć 
tylko butelki z tą marką 
jazo wyrób oryginalny. 

Apteka Richtera pod złotym 
í lwem w Pradze. 


Wacław 


Lwowskiego 


po cenie 40 kr., 70 


domowego 


wartościowe á 


( 


Galicyjski Dank kredytowy 


a dl-duowem wypowiodZzouiera l 
3„,,AĄsygnatyg kasowe 
s d-dniuweia WYypoWIsdzAniem ; 
wszystkie zaś znajdujące się w okusgu 
4,„,aAsygnaty kasowe 
s BU-dniowem wypowisdzeniam oprocentowane będą 
PYGKZWazY Od Ĝan I maja 1896 po ś'/ę s BU-dnio- 
WJM twrmuueu Wypowiedntnia. 

Lwów, dnia 81 stycznia 1890. 


Przedruk mie bądzie płacony, 


przy ul. Czarneckiego 1 
otwarte od godziny 9 —1 przedpołudniem i 0d 3—6 


przyjmuje jak zwykle w zastaw wsżel- 
kiego rodzaju kosztowności, papiery 


ne niepodlegające żepsuciu, a objętością 
swą do zastawu nadające stę. 


Procent umiarkowany, ekspedycya szybka, tro- 
skliwe przechowanie zastawionych przedmiotów. 


Papier 


od 1 lutego 1890 wydaje 
aaty kasowe i 


Wwyrewcya. 


Biuro 


Zakladu Zastawniczego 


popołudniu 


jedna butelka w dodatku. 


w ogóle przedmioty cen- 


Przy zakupnie dziesięciu butelek z jednego gatunku 


z łabryki Fijałkowskich w Białej, 


wszelkich dykasteryi. 


jak go schwytali mordercy; jak wodził sią z ni- 
mi po komnacie, jak wołał o pomoc i jak wre- 
szcie ducha wyzionął u stóp królewskiego łoża, 
jak król, który nie śmiał nigdy spojrzeć 
w oczy żywemu, kopnął jego trupa. 
raciszek opowiadał to tak, jak gdyby na 
te wypadki własuemi oczyma patrzał, a zgro- 
madzeni słuchali go z zapartym oddechem, 
oglądając się trwożliwie po za siebie, gdy ten 
otwarcie i bez ogródek przeklinał króla Fran- 
oyi — Henryka Walezyusza, czego nigdy uszy 
moje nie słyszały w tym kraju. 

Nieznajomy zaczął wreszcie obchodzić obe- 
cnyeh i zbierać składki na mszę za duszę księ- 
cia; nie cheąc nic dać, a rozumiejąe, że odmo- 
wa mogła podejrzenie wzbudzić, wysunąłem się 
z izby nieznacznie. 

W przyległej komnacie, za stołem, sie- 
dział z gospodarzem jakiś człowiek przyzwoi- 
tej powierzchowności; przysiadłem się do nich 
i kazałem podać flaszkę najlepszego wina, wku- 
pując się w ten sposób w ich kompanię. 

Nieznajomy był handlarzem koni, Nor- 
mandczykiem; sprzedawszy swój towar, do do- 
mu wracał; widząc moją skromną odzież, 
w pierwszej chwili wziął mnie za byle jakiego 
szlachetkę, pańskiego burgrabiego zapewne, i 
zaczął sobie poufale ze mną poszynać; lecz nie- 
bawem, jako człek bywały, omyłkę swoją spo- 
strzegł i z wielkim się de mnie respektem od- 
nosił, a że kręcił się z zawodu swego po ca- 
łym kraju, znał doskonale okolice pomiędzy 
Sekwaną a Loarą, dowiedziałem się od niego 
wiele rzeczy ciekawych i pożytesznych. 

Sądził, że zamordowanie księcia de Guise 
odwróci serca od króla i że oprócz miast nad 
Loarą i miejscowości pvbliskich Blois, reszta 
kraju przeciwko niemu powstanie. 

— Tu jednak spokojnie — wtrąciłem. 

— To spokój przed burzą. A nie słyszałeś 
waćpan, co mówił braeiszek? Tak jak on mó- 
wi, myślą setki, tysiące. Będzie zawierucha. 


OGLOSZENIE 


W gmachu gal. Towarzystwa kredytowege ziem.. ul. Karola 
Ludwika L. 3 jest do najęcia od 1 listopada b. r. 


całe pierwsze piętro 


We Lwowie 22 stycznia 1898. 
(Przedruk nie będzie płacony). 


Nawozy Sztuczne 


0 zagwarantowanych składnikach jakoto superfosfaty kostne i mi- 
neralne, zuźle Thomasa prawdziwe poleca najtaniej 


Bank roiniczy we Lwowie 


Nakładem księgarni 


Seyfartha 1 CzejzoweEeklego 


już wyszło 


Killa Dr. Er. Prawo prywatne 


austryackie tom IVty zawiera 


Wykład nauki o stosunkach obowiązkewych Cz LI w 8ce 


455 str. Cena zlr. 3.40. 


OL BALLABAN Lwow Halicka 23]. T" 


książeczki towarowe 


które dają P. T. odbiorcom pewność, że towar kupiony jest u mnie. 
Taki sposób zakupna nadaje się szczególnie dla p. t. urzędników 
Nadto urządziłem dostawę towarów w ten 
sposób, że zamówione osobiście lub kartą korespondencyjną towary 
tego samego dnia wózkiem odstawiam do domu : 
Miączyński naftę odstawiają. P. T. Publiczność może zakupione na 
turgu jarzyny itp. odsyłać do mego handlu a wraz z towarami 
odstawię je do domu. 


Dra Brehmera 


lecznica dia chorych na płuca Górbersdori na Szląsku 


Lekarski kierownik 


Precfesor Dr. Rud IZCOPSIT 
Prospekta wysyła zarząd. 


Nakładem księgarni 


A. AltenberZa we Lwowie 


wyszła iużyniera S. Kornmana 


Mapa walicyi i Bukowiny 


w skali 1.750.000 90 60 em. 


Mapa ta wykonana w kilkunastu kolorach zawiera wszalkie 
* |drogi rządowe, krajowe, powiatowe i gminne, koloje już istniejące 
; i projektowane, rzeki spławne i żeglowe, 


Podzial na powiaty w kolorach. 


Cena wraz z obszernym dodatkiem statystycznym złr. 1.80. 
'Podklejon» na płótnie złr. 2.60 z wałkami złr. 3.20. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


Wyjątkowa sposobność ! 


"Tylko przez czas karnawału, celem prędszego uporządkowania 


piwnic po śp. St. Wojciochowskim 
zuiżąmy ceny : 


Koniak starszy, dobry, łagodny l duża buteka 1 złr. 
franouski stary marka: L. Daniaud Fils et Co 2.50 


jak p. Ditmar lub 


Ha! dla mnie lepiej: konie zdrożeją; gdyby mi 
jednak kazano przedostać się do Blois z nie- 
;wiastami, tobym wolał siedzieć na miejscu i 
‘f guza po drogach nie szukać. Krói znajdzie się 
teraz pomiędzy młotem a kowadłem: między 
Ligą, dzierżącą w rękach swych prowincye 
północne, a Hugonctami, którzy na południu 
rządzą — toż zwróci się zapewne do tych osts- 
tnich, bo pierwsi, mordercy księcia de Guise, 
nie wybaezą mu i udobrucbać się nie dadzą, a 
dążeniem ich będzie złożyć go z tronu. 

— Gdyby go złożyli — wtrąciłem — nastą- 
piłby po nim król Nawarry. On jest spadko- 
biercą korony francuskiej. 

— Ha! zobaczymy! — odparł Normandczyk 
i wstał, gotują się do drogi. 

Miał z sobą jednego tylko pachołka, a że 
wieżć musiał grube pieniądze, raźniej mu było 
jechać w kupie, niż samemu, prosił zatem, abym 
mu pozwolił do naszej kompanii się przyłą- 
czyć. Chętnie się na to zgodziłem, nie przewi- 
dując oporu ze strony mademoiselle; jakoż go 
nie stawiała, rada zapewne, że ją to uwolni od 
jechania w sąsiedztwie mojego starego kubraka. 


ROZDZIAŁ VI. ` 
Mieszkanie mojej maiki. 


Kierując się na Chatelhórault i Tours 
| krótko po południu dnia trzeciego bez żadnych 
przeszkód i złych przygód dotarliśmy przed 
i mury Blois. Normandczyk, który poprzednio 
,już dał dowód, iż jest człowiekiem roztropnym, 

okazał się nadto wesołym towarzyszem podró- 
ży i pomagał mi do utrzymania w ryzie mo- 
lich zbirów. 

| Sądziłem, že trudne moje przedsięwzięcie 
kresu już d.biegło, jakabym już oddał made- 
'moiselle de la Vire w ręce p. de Rosny; toż 
zaczynałem myśleć o sobie i głowić się nad 
wynalezieniem bezpiecznego schronienia przed 
zemstą hr. Turenne. 
(Ciąg dalszy nastąpi) 


z zi 
"min © zzam ' czezarom| 


dodyna niezawedna 


TRUCIZEA 


aa NECZUKY, Myszy domowe i 
polne 


Przewyższa wszystkie dotychczas w 
tym celu używane. Działa trująco yfe 
ko na gryzonie, b pet SZCZUT, Myss, 
królik, Dla ludzi I zwierząt domomych 
jak pies, kot, drób itp. nieszkodliwa, 

W sylki w puszkach po 80—60 ct. 
i 1 sir., pocztą o 10 ct. wiecej (na list 
fracht | opakow.) askutecznia odwrotnie 
za pobraniem. Nkład i laborato: 
rymu przetworów chem. Ja- 
ma Michnika, mag. farm. w 

Bochni. 
1 kilo trucimmy 3 sir., 4 i pól kile 
7 slr. B0 ct. 


JAN MIOMNIN 
magister farm. w Bochni. 
3 Sklad na Lwów: 
J. Friedrich I A. Beacock Hetmańska 4, 
Aptcki: W, Beisez, M. Lazowski, Eje- 
penr, W. Tapa. 


em 


poleca-swòj-handəl-towarów-korzennych 


EEPERB A LT A AZEN 


w najlepsceym gatunku po cenach najtańszych, 
Zaprowadziłam u siebie dla wygody p. t. Publiczności 


Pierścionki 
zaręczynowe, obrączki, 
szpilki ślubne, srebro stołe- 
we (urządownie cechowanaj 
kompletne wyprawy w kaset- 
kach oraz wszelkie biżuterya 
poleca Jan Jarzyma 
jubiler, Lwów, Hotel 
Europ cieki, » 


==| Najlepsze Nasiona 


inspektowych jarzyn wszelkich 


ogrodowych i gospodarskich poleca 
Główny skład Nasion 
Teofila kuckiego 
|" Mełnie, poczta Strzeliska nowe. 


sion na rok 1898 posyła na żąda» 
nie franco. 


Przeprowadzenia 
w patentowanych, nchylających potrzebe 


opakowania, wozach lądem i morzem 
koleją, drogą kołową i w miejscu. 


Friedrich i Beacock 
polecają 
swój główny akład, ' farb la- 
kierów, pokostów, materya- 


n 
L. ier et Co 2.60 łów technicznych, artyknłów 
A : $ 5 e. bioko stary 8.20 | 4 dE rg i dia potrzeb 
n r x 5 T. Hine et Co 2.80 domowych, wyrobów szezot- 
n Ń 5 „ P. Denis Gabriel Cadrat et Bo 3.— karskich. Wszystko w wiel- 
n a 20-letni Bisqnit Jobousche et Co 4,— kim wyborze i po majtań- 
ń K 40 , n 5 8— i 1v— = szych cenach 
c 5 50 Ronyer Guilet et Co 10.— i 12— Friedrich i Beacock 
Bardzo stare tokaje słodkie i wytrawne w szampa- Lwów ul. Hetmaństa L 4 obok cukier- 
nówiuach od , 1.80 ni Wgo Grosma. 
Namorodnery i Hegyalery stare *| litr. flaszka od —.70 
Maślacze bardzo s:are 1.50 


Retzer Burgunder 5 


Szampany francuskie pierwszych marek but 


s krajowe A n a 


Wyłączna sprzedaż szampana francuskiego 
Gearg Goulet but. 6.50 także na kieliszki. 


Wielki wybór win franeuskich, reńskich i hisapańskich. 


Rumy stare butelka duża od złr. 1.20, 


Wielki wybór najrozmaitszych wódsk duża butelka 75 ct., 


mała 40 ct. == poleca 


handel St. Wejciechowskiego następców 


Z. ŻADUROWICZ i SPÓŁKA 


Lwów ul. Akademicka 6. 


Drukarnia nar, Bt. Maniecki i Spółka hotel Zorża. £ 


— Najtańszy skład towarów 
mg optycznych I mechanicznych 
B. Kopernickiege 
wa Lwowie, plac Halicki liczbu 1 

m poleca P’ 
cenach 


od 


alnie od 
z wajcariej 1 uajrychiej. 


arządca W. Hodak. 


Nowy ilustrowany . Cennik Na- 


